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Po półrocznym z górą okresie oczckiwa- 
nia, traktat wersalski wchodzi wreszcie w 
życie, W sobotę o godz. 4 min. 5 po polu- 
dniu nastąpiło t. zw. złożenie dokumentów 
ratyfikacyjnych i od tej chwili datuje się 
formalne zakończenie wojny, jaką koslieya, 
a z nią równicź Polska, prowadziła z Niem- 
eemi, 

Czekaliśmy na tą chwilo długo, może diu- 
żej, niżby to znieść potrafiły przeciętne ner- 
wy ludzkie. Wszak w okresie tym, okresie 
wytężonego oczekiwania, musielismy 2 gro- 
zą w duszy patrzeć, jak lała się męczeńska 
krew bohaterskiego ludu górnośląskiego. 
podczas gdy państwo polskie mogło jedynie 
bezskutecznymi apelami domagać sie poło- 
żenia kresu mordom. Musieliśmy dalej z za- 
łożonemi rękami patrzeć sie, jak z ziem, 
które przypadają na wieczystą wlasność 
Polsce już z mocy traktatu, wywozili Niem- 
cy płody ziemne, tak niczbędne -Polsce dia 
wyżywienia jej nędzę «cierpiącej ludności, 
mogliśmy jedynie sercem współczuć z ofiar- 
nymi bojownikami za sprawę narcdową, któ- 
rzy licznie zapełniali więzienia zachodnio- 
pruskie i mazurskie. Za kilka dni chwaje te 
Staną się wspomnieniem. Wspomnieniem 
Smutnem i dumnem, Smutnem i bolesnem, 
gdyż pełne są cierpień najlepszych synów 
Narodu, Dumnem i wielkiem, gdyż ujawniła 
tig w nich przemożna, niespożyta miłość dc 
Macierzy tych, których najpierw wroga 
Przemoc od niej oderwała, a którzy teraz 
z tęsknie wyciągniętemi ramionami do niej 
wracają, by wielkość i przyszłość Polski budo- 
wać własnem bogactwem, własnym znojem. 
= Zodniem złażonią pieryszego protokołu 
tcorevyczne dotychczas prawa nasze do za: 
grabionych nam ongiś ziem wchodzą w moe 
obowiązującą i od tegoż dnia, względnie od 
upływu terminu, określonego w poszcze- 
gólnych klauzulach traktatu, poczyna biec 
ij prawo do egzekucyi. W przeciągu 
15 dni po uprawomocnieniu traktatu obo- 
wiązani są Niemcy opuścić i oddać Polsce 
Prusy Królewskie i okupowaną dotychczas 
jeszcze przez wojska i władze niemieckie 
część Poznańskiego. W tymże samym cza- 
sie ma być utworzoną kemisya mieszana, 
(złożona z 5 przedstawicieli koalicyi, 1 Po- 
daka i 1 Niemca), która oznaczy na miej. 
Scu linię graniczną. W 15 dniach od upra- 
womocnienia mają wojska i władze nie- 
mieckie opuścić obszar plebiscytowy na 
Górnym Śląsku, Warmii i w Prusach Wscho. 
dnich i oddać te ziemie we wiadanie komi. 
sy: plebiscytowej. 'Takież samo znaczenie 
posiada ten dzień dla Gdańska. 

Powyższe prawa polskie i obowiązki nie- 
mieckio wypływają z traktata wersal- 
skiego. Nie są one jednak tego radzaju, 
iżby zdołały uregulować istotnie całokształt 
wzajemnych ' stosunków polsko-niemieckich. 
Okazałą się tedy potrzeba nawiązania 
z Niemcami osobnych rokowań, uzupelniają- 
cych postanowienia wersalskie. Rokowania 
te, pk wiadomo, początkowo prowadził rząd 
polski w Berlinie, później zaś przeniesiono 
AR kły Obejmują one głównie dzie- 
ryski m Arczą, Jak doniósł telegram pa- 
cit wnocześnie z protokołem ratyfika- 
Boca, cya s 9 polsey i nie- 
niemiecki Rwa Si >. ea panko. 
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esme z traktatem wersalskim. 

Przygotowania do objęcia naszych odwiecz- 
nych ziem zachodnich poczynił już rząd pol- 


Ukraińcy o swej armii. 
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kunenn ratyfikacyjnych. 


ski oddawna. Za kilka dni ruszą naprzód na- 
szo hufce zbrojne i wkrótce na fortach to- 
rwiskieh i na skrawku wybrzeża polskiego 
zajaśnieją biało orły. Prawy włodarz wróci 
na swą ojcowiznę. 

Lecz nie będzie to jedyny fakt, jakiby zło- 
temi głoskami w tym dniu w historyi na- 
szero narodu wypazdalo zanotować, W na- 
szych obecnych warunkach, tak wewnętrz- 
nych, jak i zewnętrznych, z chwilą fakty- 
cznego włączenia ziemi pomorskiej i reszty 
Poznańskiego do państwa, dokonują się 
zmiany, które dla dokończenia naszej odbu- 
dowy państwowej i uzdrowienia organizmu 
pańztwowego mają znaczenie olbrzymie. 

Przedewszystkicem w przeciągu kilku ty- 
godni po dokonanej inkorporacyi mają się — 
na podstawie uchwalonej już przez Sejm 
uzupołniajscej ordynacyi wyborczej — od- 
być w Prusach Królewskich wybory, i nie 
wątpimy, że posłowie pomorscy odnowią 
chlubna tradycyc, przekazaną im przez ich 
poprzedników z epoki sejmów walnych Pol- 
ski elekcyjnej, w której zaliczali się do naj- 
światlejszych umysłów poselskich. Kilku- 
dziesięciu posłów, jacy pojawią się wkrótca 
w Sejmie warszawskim, posłów obdarzonych 
większem poczuciem obowiązku i odpowie- 
dzialności, niż ogół dotychczasowych repre- 
zentantów narodu, może sprowadzić w na- 
szych stosunkach  sejmowo - politycznych 
zwrot bardzo poważny. Ufamy, że w kierun- 
kn tylko dodatyim. 

Poważno zmiany gotują się również w 
dziedzinie gospodarczej. Prusy Królewskie 
i Poznańskie stanowiły w latach ubiegłych 
spichrz Niemiec. Rolę żywiciela Polski speł- 
nia Poznańskie ofiarnie į wiernie dzisiaj, Po- 
wrót Prus Królewskich, dzielnicy przede- 
wszystkiem rolniczej, wzorowo zagospoda- 
rowancj, zdoła w znacznej mierze stępić 
ostrze obecnego kryzysu żywnościowego, ja- 
ki Polska przeżywa. A nie na!eży również 
pomijać gotującej się poprawy naszych sto- 
sunków komunikacyjnych. Z chwilą wejścia 
w Życie traktatu obowiązani są Niemcy wy- 
dać Polsce przypadającą na nią ezęść ma- 
teryału kolejowego, nic mówiące juź o bez 
względnem otwarciu linii kolejowych, pro- 
wadzących przez terytoryum niemieckie, 
w”alędnie płebiscytowe do morza I wre- 
szejlo wprowadzenie nas w prawa nasze do 
Gdańska, 

A w stosunkach zewnętrznych? Liczne 
dywizye polskie, które trzymać musiały 
stre” na dotyclkczasowem pograniczu polsko- 
niemieckiem, wkrótce, po wykonaniu mar- 
szu ku morzu, będą mogły zwiócić się na 
wschód, by z kolci tam, pomnożone wojo- 
wnikami pomorskimi, w walce z nawałą, bol- 
szewicką bić słupy graniczne Rzeczypospo- 
litej od strony Rosyi. 

I nakoniec rzecz może najdonioślejsza. Zo- 
staje zdjętem jarzmo pruskie, pod którem 
jączał dotychczas Gómy Śląsk, Warmią i Ma- 
zury i dzielnice te wchodzą w okres, w któ- 
rym same zadecydują o swym przyszłym lo- 
sie. Okres to nie tylko dla tych dzielnie, 
leez i dla Polski w nadzieją i skutki brze- 
mienny. Tych kilka miesięcy, jakie mamy 
przed solą, to osobny rozdział w życiu na- 
szego panstwa. O wyniku plebiscytu zade- 
cyduje bowiem nie tylko praca, jaką rozwi- 
ną w dzielnicach płebiscytowych nasi dzia- 
łacze, lecz również jak zadanie swe w tej 
ozobliwej chwili zrozumieją i wypełnią nasz 
Sejm, rząd i społeczeństwo. W. K. 
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kolejowych, w wagonach nawet. Walali sią 
[i umierali na gołych deskach, bo choć na 
Ukrainie były urodzująe żniwa, jakich nic 
pamiętają najstarsi ludzie, intendamtura, 
znajdująca się w ręku wschodnio-ukraiń- 
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Redakcya (tel. Mr 199) i Administracya (fol, Hr 3344): Kraków, ul. św. Krzyża 
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| skich socyalistów, nie chciała 
Na froncie służyło 6.000 takich, którzy je- 
szcze nie zasłabli, Fo wojsko frontowe cier- 
| piało straszną nędzę. 

Z żywnością miało być jeszcze jako tako. 
Gorzej było z ubraniem. Jak powinny wy- 
gladać buty, o tem żołnierze ruscy dawno z% 
pomnicli. Koszule i mundury mieli jeszcze 
te same, w jakich szli do ataków na Lwów, 
Gródek i Chyrów. Nie mogło być inaczej, 
gdyż socyalistyczny rząd  aaddniepirański 
Graz naczelne dowództwo nie dopuściły do 
intendantury ani jednego Galicyanina. W 
intendanturze kradł każdy, kto miał ręce. 
O galicyjskich żolnierzy intemdantura w Ka- 
micńen Pod. nio troszczyła się wiele. Ona 
to sprawiła, że 120-tysięczna armia, która 
poszła za Zbrucz, zmalała do podanej wyżej 
cyfry. 

Ponadto zorganizował w Kamietcu Pod. 
socyalist, 
samych SOC: 
ło aresztować i uczynić „nicszkodiiwym“ 
Gra Petruszcwycza z towarzyszami. Ostro- 
zny dyktator .mchodmiej* Ukrainy miał w 
Ramieńcu silniejszy oddział Galicyan i ten 
oddział wlaśnie ` przekreślił plany socyali- 
stów naddnieprzańskieh, Wreszcie Petluro. 
usung? tow. Sijaka z Kamieńca Pod. Z socya- 
listyczną gazeta „Wola, wydawaną celem 


zwalczania Petruszewycza. zsobiło porządck ją poszczególne w tej knvesyi i stanowiska, | 
wpadło do lokalu re- |wydelegowały posłów do ministra skarbu, | 


wo,sko galicyjskie; 
dakcyjnego, aresztując redaktorów. 
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mu Rusinów galicyjskich, 

Z opowiadań delegatów wynikało, że gen. 
|Tarnanskij ruceeywiście dopuścił się zdra- 
dy. Petruszewycz zatem zgodził się na are- 
sztowanie 'Taimawskiego i postawienie go 
przed sąd wojenny. Sąd wszałako uwolnił 
Tarnawskiego. Traktatu z Denikinem nie 
unieważniono, gdyż okazalo się, że Tarnaw- 
skij podpisał go na podstawie upoważnień 
Pebtruszewycza i Petlury. 

Skutki umowy były takie, że przedewszy- 
stlkiem pod komoadę Denixina poszły wszy- 
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Warszawa. (Telefonem). Wczoraj w połu- | 1 
a Sijak mały oddział, złożony z|dnie odżywały się w dalszym ciągu narady | wasia nad poszczególnymi wakadi. 
ailstów, których zadamiem by-|komdsyi skarbowc-budżeiowej nad kwestyą wnioskiem  małopoiskich posiów (65:100) 


walutowa. Po dłuższej dyskusyi urządzono 
giosowanie próbne nad znanymi projekta- 
mi, którego rezuliaty były następujące: 
Projekt rełacyi : 60 mk. na 160 K otrzymał 
11 głosów. Projekt relacyi: 70 mk. na 100 
K: otrzymał 10 głesów. Projekt relacyi : 85 
mk. na 100 K. otrzyma: 9 głosów. 
Po:tanowiono, aby kluby, które podziela- 


zabiegając o ujednostajnienie stanowiska 


Wszystkie te oddziały galicyj:fkic znajdo- | wobce cwych trzech projektów. 


wały się pod naczelnem dowództwem głó- 
wnego atamana Petlury, a politycznie 
należały do dyktatora Petrusze'wycza. 
W konfliktach między Petlurą a Pernszewy- 
czem stały wiernie przy swoim dytktatorze 
i tej okoliczności zawdziecza dr. Petausze- 
wycz, że mie poszedł śladami gen. Bałma- 
SZÓWiA, 

Armia Petlury liczyła kilxanaście tysięcy 
żolnierzy. Trzyntała się zaś dopóty, póki nie 
nastąpił atak nieprzyjaciełski, a wojsko mo- 
gło spokojnie i bezpiecznie rekwirować. Alo 
skorn tylko nieprzyjaciel pokazał się — bol- 
szewik czy Denikin — cata pułki przecho- 
dziły do nieprzyjaciela. Pozostawali tylko 
ci, którzy znajdowali się dalej ad przeciwni- 
ka t nie obawiali sic dalekonośńych dział. 
Podczas rokowań z Donikinem armia ta li- 
czyła jeszcze 4200 głów, niemal wyłącznie 
oficerów. Z nieh 2000 znajdowało się w Ka- 
mieńcu Pod. w ministerstwie wojny, w sżta- 
bie i przeważnie — w intendantusze. Wszy- 
sey oni w dzień spali, a w mocy ezatoli po 
szynkach, marnująe skarb państwa. Równo- 
cześnie oficerowie i urzędnicy z Galicyi go- 
azko biedowali. Niejeden Galicyanin prze- 
kradał się przez Zluncz, mówiąc: „Wolę 
polski kryminał, niż to piekło!“ 

W polu było tego wojska uksuińskiego, 
które jeszcze nie miało sposobności przejść 
ani do bolszewików, ani do Denikina, ogó- 
łom 2000. Na front nie wysyłano jego, bo 
żelnierze nie chcicli się bić oraz dlatego, że 
zachodziło stale niebozpicczeństwo przejścia 
na stronę nieprzyjacielską. To były „BEtap- 
pensciiweine", Jodynem zajęciem tej „ar- 
mü“ były rekwizycyc. Pieniądze, przezna- 
czono na żołd dla żolnierzy, zatrzymywali 
oficerowie dla siebie, a zatem żołnierze mu- 
sieli na swój sposób zaopatrywać się w Ży- 
wność i ubranie. 

Dowództwo amii galicyjskiej raportowa- 
ło nieraz do Kamieńca Pod., że woj:ko jest 
bez amunicyi, boso i gołe i bić się nie może, 
osobliwie w zimie, że jeśli nie nadejdą buty, 
nundury i amunicya. kapitulacya całego 
frontu stanie się nieunikniona. Petlura wysy- 
łał na front komisyve, uprozk również Petru- 
szewyczą, by Swoją powagą pow.trzymał 
wojsko od kroku rozpaczliweago. Petruszewy 
czemwi udało się powstrzymać kapitulacy?, 
ale pod warunkiem, że intondantura uczyni 
to, eo było jej obowiązkiem. Oficerowie in- 
tendantury wszelako nie mieli czasu na zaj- 
mowanie się takiemi głupstwami, gdyż mu- 
sieli przy szampanie obmyślać sposoby „S0- 
cyalizacyi ziemi”. 

Przyszło do tego, że i Petlura uznał woj- 


podpisywał. Fo przybyciu do Tamawskicgo 
dowiedzieli się tymczasem delegaci, że Tar- 
i nawski już traktat podpisał 1 że wszystkie 
wojską z frontu przeszły do Denikina, Gdy 
aclegaci po powiocio do Kamieńca Pod, o- 
powiedzieli o tem, wszyscy socyaliści pad- 
|uleśli krzyk: „Zdrada! Na murach miasta 


Po południu toczyły sią narady przedsth- 
wicieli klubów. W gabinecie wicemarszałka 
Osieckiego odbyła się komierencya, w 
której wziął udzia! minister skarbu Grab- 
ski oraz przewodniczący komisyi skarbo- 
wo-budżetowej Głąbiński. Obrady mia- 
ły na celu doprowadzenie do kompromisu. 
Posłowie Adam i Locwenstein o- 
świadczyli się imieniem posłów małopol- 
skich za relacyą 83 mk. na 100 K. W imie- 
niu zwolenników rołacyi, proponowanej 
przez ministra skarbu, t j. 70 mk. na 100 
K. opowiedzieli sie pp. Kowalczuk i 
Osiecki, w imienin zaś zwolenników kur- 
su 60 na 100 pos. Mic dziński i W oj dar 
lińskt Podowie rałopołscy dali do zro- 
śuiniemia, to ewentumnie byłiby skłonni do 
kompromisu przy ustaleniu relicyi 80 na 
100. 


Obrady popołudniowe. 


” Warszawa, (Telefonem). Komisya porozu- 
miewawcze, złożona z przedstawicieli po- 
szczególnych klubów, która obradowała w 
godzinach pe poł, do rezułitatów pozyty- 
wnych nie doszła. < 
Po południu zebrała się komisyą skarbo- 
wo-budżetowa, poczem o tym fakcio zawia- 
danił pos Głąbiński komisyę, wspomi- 
nając, że pos. Osiecki wystąpił z wnio- 
skiem koimpromisowym 75:100, z ograni- 
czeniem maksymalnej kwoty przy wymianie 
do 10.000 K. Przy wymianie wyższych kwot 
należy uchwalić relacyę niższa na nieko- 
rzyść korony, gdyż wtedy relacya dotknie 
tylko bogatszych. Pos. Osiecki zabrał na 
stępnie głos, 4 uzupełniając swój wniosek, 
zapaoponował dwie rezoktcyc, precyzujące 
jego myśl. Min. Grabski wyraził zgode na 
ten wniosek, o ile podobna rezolucya będzie 
poddana pod głosowanie i przyjęta. Poe. 
ś5redniawski obstawał 
relacyi przedwojennej, a gdyby ona nie prze 
szła, proponował wyższą relacyq nu korzyść 
korony, mianowicie 100 : 160 przy zobowiąr 
zaniach. Min. Grabski oświadczył, że po- 
ruszoną sprawą zajmuje stę ministerstwo 
skarbu. Dr Rząd wystąpił z wnioskiem, 
aby banknoty Banku austr.-węg., epiewają- 
ce na 10.0600 K., nie byiy przez państwo ho- 
Rorowane i poddawane wymianie, ponieważ 
zostały wypuszczone po rozpadnięciu się 
Austryi; noszą one datę 2 listopada 1918. 
Pos. Federowiez stwierdza, że wszyst- 
kie państwowe instytucyc, w pierwszym zaś 
| rzędzie P. K. K, P. operują tylko banknotami 
10-tysięcznymi i tymi banhnotami wypiaca- 
ją swoje zobowiązania, ponieważ nie maja 


koronowe, kiśrć zostały wypuszczone przez 


P. K. K. P., były kupowane przez Kasę naj 


giebizie warszawskiej i dlalego muszą być 
honorowane. Przy tej sposobności pośrednio 
wyszio na jaw, że nagromadzenie tych baak- 
notów zawdzięczamy mim. Bilińskiemtu. 
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dać słomy. |ukazały się plakaty, wzywające do pogro-|stkie te oddziały galicyj:kio, które stały zm 


przy żądaniu | 
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froncie. Odjeżdżając z Kamieńca Pad. polc- 
icit Petruszewycz wojsku kamienieckicmu 
przejść ao Denikina. Ogółem poszło do nio- 
igo 2—3000. Natomiast 250 moclojców Bu- 
:kszowanego nio usłuchało rozkazu i poszło 
za Petlurą do Ploskirowa. Co się z nimi sta- 
ło? — niewiadomo. Powiadają, że wiciu zgi- 
„nęło w wake z Denikinem podczas ataku 
larmii ochotniczej na Płoskirów. Niedobitki 
|miały połączyć się z bolszewikami. 

| Taki był marny koniee „armi“ ruskiej, 


kofa reformy walutowej. 


Nastepnie komisya przystąpiła do glozo- 
H t 
LK 


oświadczyło się 9 głosów, 2.1 relacyą 75 na 
100, głosów 6, za rciacyą 70:10, głosów 
ED za relacyg 69 : 100, grosów 13. Wobec te- 
igo wszystkie wnioski wraz z rządowym upa- 
| HY ponieważ żasłen z nich nie uzyskał abso « 
"lutnej wiekszości głosów. Mianowicie człon- 
ków komisyi jest 30, a więc wniosek mu-- 
skuby uzyskać najmniej 16 głosów. Zażąda- 
no w następstwie przerwy w posiedzeniu, 
aby frukcye mogły się zastanowić nad po- 
łożeniem. = 

Podczas przerwy posłowie małonpołscy: 
wraz z posłami b. okupucyi austr. obradowu 
li pod przewodnictwem pos Adama. Na 
tej konterencyi zapadła uchwała, aby obsta- 
jwać przy żądaniu relacyi 85: 109, a gdyby 
ten wniosek upał, wtedy należy usunąć sic 
od dalszych obrąd. Posłowie, którzy weil 
bczpośrednio ze Lwowa, z Krakowa ł 
z innych miast Mażopoliki, wskazywali: naj 
wzburzenie, jakie tam panuje. Domagali się, 
by nie ustępować z obrmej drogi. 

Po podjęciu przez komisyę dalszych obrad 
przemawiał w imieniu N. Z. R. pos. Woj- 
daliński, który oświadczył, że on i je- 
go polityczni towarzysze będą głosowali za 
relacyą rządową 70:100. ros. Hausner, 
który wrócił ze Lwowa, oświadczył, że 
wobee' strajku kolejowego, który zagmiżw 
-odcięciem komanikacyi ze wschodem, mir. 
|kołei Bartel posłał do Lwowa telegram, 
w którym donosi, że rząd zgadza się na re- 
lacyę 100 : 100. Wskazywał dalej na wzbu- . 
rzenie opinii publicznej w całym kraju i nu 
skutki, jakie proponowana przez ministrs 
relacya może mieć dła wschodniej Małapoi- 
ski i dla Cieszyńskiego, Mia. Grabski kaie- 
gorycznie zaprzeczył twierdzeniom pos, Hau- 
snera, jakoby min. Bartel dał kolejarzom: 
lwowskim podobne przyrzeczenie. Przeci- 
wnie, min. Bartel jest najkategoryczniej- 
szym wrogiem dyktowania relacyi przez 
urządników i robotników. Min, Bartel z upo- 
waźnienia Rady ministrów zapewnił tyłko 
interesowanych, iż przy jakiejkolwiek reła- 
cyi kolejarze szkody nie poniosą. ý 

Pos. Adam, jako przewodniczący po- * 
stów wschodniej Małopolski zakomunikował 
komisy, że na zgromadzeniu posłowie ga- 
lieyjscy przyszli do przewonanią, iż muszą 
obstawać przy relacyi 85 : 100. Zwrócił przy- 
tem uwagę min. skarbu na to, iż jego foz- 
porządzenia walutowe nic są wykonywana 
na kolejach galicyjskich. W kasach kelejo- 
jwych z Bogumina do Granicy liczą 
marki za korony, od Granicy zaś do 
Warszawy liczą marki po K 1.75. W do- 
datku w podatkowych urzędach Małopolski 
nio chcą przyjmować podatku w markach 
a tem mniej dopiero po ustanowionym przez 
ministra kursie. Pos. Głąbiński wobec nega- 
tywnego wyniku głosowania zażądał głoso- 
wania ponowncgo, albowiem komisya nie 
może przyjść przed forum Sejmu bez kon-_ 
kretnego wniosku. 

Drugie głosowanie dało następujące re- 
zultąty: za relacyą 85:100 głosów 11, 
75:100 głosów 4, 70:100 głosów 13, 
60 : 00 głosów 5. I to głosowanie nie dało 
pożądanego wyniku, gdyż żaden z projek- 
tów nie mial większości bezwzględnej. Mir. 
Grabski zakwestyonował porzadek gło- 
sowania. Na życzenie min. Grabskiego ed- 
bylo się trzecie głosowanie, Wyniki nasie- 


można uważać za miarodajne, ko faktyczni” 
oświadczyła się za tym wnioskiem miej- 
„sześć komisyj. Min. Grabski znowu re- 
„Monstrował przeciw sposobowi glosowania. 
|Pos, Miedziński oświadczył, że we!ea 
lupadku wniosku 60:100 poslowie puznań-| 


"Str. 2. 


wanie, przy którem za wiiostian GW 
płosoważo 17 poxów. Z nosłów mełorol- 
skich członkowie Klubu Pracy Aonstytu- 
zyjnej, przedstawiciele żydów i socyaliści 


zniesienie poddaństwa, udzielenia wolności !Mikołaja V. 


„AZOS NAROWU* w dnia 14 Stycznia 1919 roku. 


godni 3525 tonn, czyli 552 wagonów, 
chta infianeka, chege uezcić stuletnią roczni |1455), powołany przez Eugeniusza IV, za-|prezydyum ma nadzie —- że jeszGze pew: © ilo- 
ce urodzenia Kościnszki, podaje petycyę ©. twierdzony przoz antypapę Feliska V i przoz = otrzymywać będzie.: Celem odpowiedniego 
(rozdziału wspomniancgo węgla prczydyum m. 
eklopom. Myśl o połączeniu się z Króle- 3. Aleksander książę Muzow.i.e- zwraca się tą drogą do krakowskich inatytucyi,, 
stwem Kongresowem, które już nie miało jeki, Piast, biskup trydencki, Kardynał św. | potrzebujących węgla na opał, by zechciały pi-, 


fHantach Polskich — oto w roku 1817 szła- krakowski, kardynał św. Pryski (1439— | dwu 


~E. 10a 


dnia morderstwa leząrzonemi sa: Józef Zobeł, 
Atr B1 Astrze] Reraas. i 28, Wojeiech K ier- 
Gzak, lut 18. iraacAMndcieft, lat 28, JaniNo= 
wak. lat 25, Feliks bodzietą, lat 28. Bandyta 
Żurck, jako wojskomy. oddany został. sądowi 
wojskowemu. Z powodu konietzności przesłu- 
ilości świądków. rozprawa 


opuśełi salę brad. W tym zmniejszonym 'poddaństwa chłopikiego, zniesionego dzięki |Wawrzyńca in Damaso, mianowany przez |semnie zwracać się do Wydziała węglowego chania większej 
kampłeeie komisya obradowała dalej i u- konstytucyi Ks. Warszawskiego, było dźwi- amtypapę Feliksa V (1440—1444). magistratu z podaniem ilości zapotrzehowania. trwać będzie także. dzisiaj i prawdopodebnia 
chwaliła całą ustawę o relacyi walntowej gnią tej uchwały. 4 .Wineenty Kot z Dębna, herbu Do-| OBJAZD URZĘDÓW AKCYZOWYCH. W po- dzisiaj zapadnie wyrok. Oskarżeni przyznali sią 


z drobneni poprawkami stytistycznemi, oraz | Tradycye polityczne Polski przejawiały |liwa. arcybiskup gnieźnieński (1444), przez |niedziałek wiceprez. Rolle wraz z naczelnikiem do szeregu rabunków, a Sobel i Kornas do 
rczełucyę dr. Rz ą da, który jednak stwier- |się w udziale w powstaniu 1831 i 1863 roku. |jakiś ezas kardynał antypapy Feliksa V. 
dza, że przy wymianie koron na marki nie iPod Dynaburgiem wskazują miejscowości, | B Fryderyk Jagiello ń.azy.k; kró- 
mają podlezać wymianie banknoty 10.000 K. | gdzie był stracony Ludwik Plater za odbicie lewiez polski, arcybiskup gnieźnieński i bł 
Imienism posłów małopolskiche= pos. F ed e- |broni wojsku rosyjskiemu Napad na Wy- |skup krakowski, kardynał (1493), św. Św. 
rowie z zgłosił wniosek mniejszości 0 usta |szki, które były przeznaczone ma punkt |Serginsza i Bacha, oraz św. Łukasza na Sie- 
łenie rełacyi 85 : 100. per powstańców, sparaliżował rach po- |dmia Pagórkach. 
= Przy ostatniem głosowaniu za relacyą |wstańczy w tym powiecie. 6, Stanisław Hozyusz, biskup 
70:100 głosowali przedstawiciele Związku| W roku 1917 podczas rewołucyi rosyj- | warmiński, od 1561 r. kardynał św. Sabiny; 
Ludawe-Narodowego (4 gł), przyczem po- |skiej a zwłasmcza w 1918 r. po okupacyi nie- 'św. Wwwrzyńca in Perna, św. Wawrzyńca, 
iłowie Adam i Głąbiński wstrzymali mieckiej, odradza się w kraju szkolnictwo ;św. Klemensa i św. Maryi za Tybrem, um. 
Hię od głosowania, Nar. Zjednoczenie Lud. |polskie. Szkoły polskie w Dynaburgu liczyły 1579. 

6} Nar. Chrz. Klub. Rob. (gł 3) |wówezas więcej uczących się niż szkoły in-| 7. Jerzy Radziwiłł, biskup wilet- 
R. Z. R. (gł 1), mieszczanie (gł. 1), oraz |nych narodowości w powiecie, zaś 17 proe. |ski potem krakowski, kardynał św. Syxta 
tudowcy (gł. 4). szkół stanowiły szkoty polskie. od 1583, umarł 1600. 

Na pepołudniowem posiedzeniu pos. G'ł ą- Nie ulega wątpliwości, iż dziś, wobec uro-| 8. Andrzej Batory, synowies króla 
biński odczytał wiadomość, ża pos. W i- ku oręża polskiego, zapotrzebowamie na Stefana, opat czerwiński, potem biskup war- 
to s, który na sobotniem posiedzeniu komi- ,szkoinietwo polskie w Inflantach Polskich | miński, od 1584. kardynał św. Adryana 
syi zagrozi} politycznemi konsekwencyami będzie zn2erniejsze, niż wówczas. li Św. Anioła, pierwszy z Polski kardynał 
w razie przegłosowania wniosku małopol- | Bolszewicy usiłowali wytępić żywioł poł-,dyakon, zabity 1599. © 
skiego, wyjechał do Galicyi i domagał się iski kontynuowadi pod tym wwuględem da- | 9. Bernard Maciejowski, „herbu 
zarządzenia odroczenia obrad i decyzyi aż |jwną politykę carską. Wisin Polaków zginę | Ciołek, biskup krakowski. potem arcybisknp- 
do jego powrótm, t j do wtorku, Na sku- ło wówezam z ręki kata, poszło sa wygna- prymas, od 1604 kardynał Św. Jana i św. 
tok łuterwencyt mip skarbu posiedzenła nie | nie. lub musio szukać oc:Jonia w ucieczce. Pawła, um. 1608. 
pdroczano. Minister domagał się decyzyi naj TMugie panowanie bowewików i późne | 10. Jan Olbracht, królewicz polski, 
dzistejszem posiedzeniu. wyzwolenie Inflant spmawiły, że w chwik |syn Zygmunta MI., biskup warmiński { kra- 

Prawdopodobnem jest. ża posłowia mato- | obecnej siły polskie w tym kraju są cłabszę kowski, kardynał od 1683, um. 1634. 
polscy odbędą jutro nową naradę i będą (niż przed wojną, dotkliwie zwłaszcza odczu- | 11. Jan Kazimierz, królewicz pol- 
starali się rrzepiowadzić jeszcze Tam Toko- |wa się brak żywiołów zdolnych do prowa, iski. z jezuity kardynsł-dyakon 1648, pur- 
wania z Elnbami pose!skimi. Jeśli te usiin- |dzenia twórczej paucy narodowej i myśli po-;pary nie nosił i zrezygnował, późnisj król 
wania wydadzą dobre rezultaty, postawione |litycznejj Jak najszybszy powrót uchodż- | polski. 
zostanie żądanie, aby przed plenamem po- |eów, zwłaszcza ze sfery inteligeneri, jest: 12. Michał Btəfan Radzie.jo.w- 
Hledzoniem Seimn odbvło się jeszcze jedno niezmiernie pożądnny. Pądź co bądź i dniśls.k.. bisknp warmiński, potem arcyh'skup 
posiedzenie komisyi. przyczem mogłyby być | Polacy stanowią pierwiastek najważniejszy. gnieźnieśaki, prymas, ód 1686 kardynał św. 


ucłrwalone ewentualne zmiany. Od chwili rozpoczecia akeyi nralskiej wy- 
* Dla scirarakteryzowania taktyki lu do w- |zwalającej ziemie wschodnie. dawne dążenie 
gów przy dzisiejszem głosowaniu należy |do łączności z Polską odrodziło się w całej 
podkreśńć. że nawet prełowie małopolscy tej |nełni. Podczas ostatniego pobytu Naczelni- 
gropy głosowali niejednoficie. Pos. Bryl ka państwa w Wilnie grono inflantezyków 
«łosował przeciw wnioskom małopolskim | podała mm adres, w którym po wyłuszczeniu 


przed południem, na popołudniowe zaś po- |znaczenia Inflant dła Polski powiadają: 


perak sody: um. 1705. : 

18 Jan Kazimierz Denhof.1, po- 
seł polski w Rzymia, opat mogilski. od 1686 
kardynał św. Jana przed Bramą Łacińską, 
um. 1697. 

14 Jan Aleksander Lipskt her- 
ibu Grabie, biskup krakowski, kandynał od 


aiedzenie wogóle nia przyszedł. Przy osta- |„Wzywamy Ciebie, Naczelny Wodza, do wy |1737. um. 1746. 


tmiem głosowaniu, kiedy uchwalono relacyę | zwolenia naszych Infiant jako kraju polskie- 
rządowa. lndowcy głosował ra ta relacyą. |go. Zdecydowana wola Polski, da pożądane 


NAPEWNO oea SE RE ASTMETE | rozwiązanie losów tego kraj j 
m = — do Polski, ju, włączając go 


Inflanty polskie. Dziú, jako przeżytek, tuła się jeszcz te 
f ówdzie koncepcya przyłączenia Inflant do 
"Na, północno-zachodnie kresy Rzeczype- | Kurlandyi i uzyskania nni Polski z Kurlan- 
spokitej zwrócone są dzisiaj oczy całego poł- |dyą. Nie ulega wątpliwości, iż unia Polski 
gkiege spoloczeństwa. Wojska nasze zajęły |z Kurłandyą jest wskazaną, bo daje nam 
fuż teig Dźwiny i wzięły Dynabarg. Ofenzy- porty bałtyckie dia naszego hamdiu; ale unia 
ma, rozwijająca stę na ziemi inflanckiej, w |ta jest warunkiem bytu Kurandyf i wzbo- 
pruwmia nas do snucia jak najlepszych he-|gaca ją. jako pośredniczką naszego handłu, 
uogkopów  strategiczmych. Ale nietyłko | wobee czego nie mamy potrzeby płacić za 
mzgłędy strategiczne wchawtzą ta w racha- ową umię ustępstwami tanytoryalnemi Linia 
bę  fnflanty, które tak doniosłą rolę ode- Dźwiny musi być w naszych rękach, maasi 
grały w dziejach Polski, mają i dzisiaj wiel- |to być postulatem niowzruszonym nasaej 
kie dła Ras znaczenie W sprawie tej zamie- | polityki, 


szeza „Gazeta Warsmwska* następujące| Zauważyć przytem nałoży, że Łotysń jo 
uwagi: dnak iaflanecy wyznaniowa i j nó- 
W ciągu dwóch pizószło wieków należał żnią się od Łotyszów kuriandzktch fi bar- 


D s do Polski i w ciągu trzech wie- dziej sarną się do kults olskiej, niż innej. 

ków przelawał obficie o ma Polskę, jej i E tk: i, 

ćlrważę, jej potęcę, jej byt państwowy. É . | 
Na mecy traktatu Wileńskiego z 30 eter- | i H 

pria 2659 rolu niste Kawalerów Mieczo- Howi kardynałowie POISCJ. 

wyra, Erotard Retler, oddaje w zastaw Zy- | Dris 10 b. ma, święciła stolica Polski nfe 

emaużowi Augustowi zamok Dynaburski zwykłą uroczystość. Przyjmowano powraca- 

wiag z Ziemiami Inilanckiemi za koszta wo- |jących z Rzymu dwu nowych kandynałów, 

jense podczas obrony Inflant od eara Iwana | Ks. Prymasa Dalbora i Ks. Arcybiskupa 

„Wasylewiczu poniesione. ,jKakowski.e.g.o. Fakt przyznania Rze 
W roku 1561 Inflanty poddają się temuż czypoepolitej dwu naraz kapeluszów kardy- 


15. Michał Lewieki, metropolita, 
arcybiskup lwowski obrządku ruskiego, kar- 
dynał od r. 1856, nm. 1858, 

10. Mieczysław hr Ledóch o.w.s.ki 
arcybiskup gnieźnieńsko-poznański, prymas, 
od 1875 kardynał, um. 1902. 

17. Albłn Dunajewski, biskup kre 
kowski, kardynał od 1890, um. 1894. 

18 Jan kniaź x Kozielska Pu- 


zyna, biskup krakowski, kardynał od 1901, 
um. 1910. 


X) 


KRONIKA. 


Kraków, 13 stycznia. 


OWACYA NA CZEŚĆ MISY! AMERYKAN- 
SKIEJ. Na wczorajszen popołudniowem przed- 
scawienia ..Betleem polskiego” w teatrze im. 
J. Słowackiego była obecną misy» xamerykań- 
ska, która przywkwia do Polski dary miliono- 
wej wartości. w tem środki lckarskie i t. p 
Na przedstawienie przybyli gem. Latinik z cór- 
kami. del. Kowalikowski, oraz grono pań kra- 
kowskich. Po przedstawieniu przemówił ze sce- 
ny reżyser p. Jednowski, zwracaiąć pubłiczno- 
ái uwagę na obecność misyi I kończąc prze- 


adm. akcyzy, Dr Zawadzkim, otjechali nowe 
urzędy akcyzowe, położone na granicach dziel- 
nie Płaszowa, Podgórza, Zakrzówka i Dębnik. 
| Stwierdzono, że biura i koszary mają należyta 
pomieszczenia, a organa akcyzowe, dostosowa- 
ne do zmienionych warunków urzędowania, 
pracują należycia. 


Dyrekcya poczt i telegrafów w Krakówie za- 
wiadamia. że zarządziła, by na wypadek zupeł- 
nego wstrzymania produkcyi | dopływu gazu 
świetlnego z gazowni miejskiej, urzędy poczto- 
we, bówietlane gazem, kończyły urzędowanie 
z mastaniem zmroku. 

JAK P. A. T. OBSŁUGUJE PRASĘ? W nocy 
z ubiegłej niedzieli ua poniedziałek kolega nasz 
|redzkeyjny, któty miał przygotować materynł 
a numeru „Głosu Narodu”. wychodzacego w 
romlodziałek w npoładrio, nie otrzymał wcale 
doneax 5 P. A. T. at do godz. 1al, mimo, že 
urwał o me kilkanaźcie rasy. Wrrezcłe o- 
świadezńo mu o godz 1-ej. te otrzyma je ra 
(1 pöl godziny. Gdy zaś o godz. 2 m. M donwa 
jjeszcza mia było I gdy telefonicznie upom'nsł 
sią o nia P, A. T. nie daja wsała odpowiedzi. 
Kolega nasz czekał dalej cisnpiiwłe aż do 
rodz. 6 rapo | wtedy doniera poshtwezy 
służącego redakcyjicye do biura P. A. T zdo- 
ibył depesze. które tam u stnóżki spxzywały. 
W ian sposób kolera nasz stracił cała non 
jwyczeknize na depesze które powinny były 
być Trzed północą w redakeyi „Głosu Naroda“. | 
Gdzia trzeba szukać przyczyny tak niedhałego | 
johshuriwania dzienników przez krakoweka filię, 
P. A. T., nie wiemy. Ale zwracamy nracęj 
władzy przełożonej nad tą filią, 2e tak dnlej 
być mia meģe I że użyjemy wszelkich Środków, 
ahy poruszyć opinio nubłiczną przertw takie- 
mu niedołeżnemu. a grubo opłacanemu ctsługi- 
waniu dzienników. 

WIECZORNICA KU CZCI ŚLĄZAKÓW. Dzi- 
siaj e godz. 8 odbedzłe się wieczomica w refek- 
tarza OO. Franciszkanów na cześć mó 


w Krakowie prości ze Ślaska Górnego i Gieszyń- 
skiego, Ńrisza 1 Orawy. 

ODCZYT O POETACH ©ELĄSKICH. Tow. 
obrony kresów zachodnich komunikuje: Poeci 
iórncwme Śląska, prastarej Piastowskiej ziemi, 


kiem w Środę dnia 14 b. m e godz. 7 wiecze- 
rem. Odczyt na ten temat wygłosi p. Kari- 
miez Lisoń, redaktor piebiseytowej „Prawdy“, 
jw sali Kopernika Uniw. Jagief., e rodz T 
wieczór. Ceny miejse 3 kor. dla starszych, 
1 kor. dla młodzieży. Czysty dochód przerna- 
czony jest na cele plebiscytowe. wobec czego 
Tow. Krusów rach. wzywa patryotyczae Oby- 
watelstwe - Krakowa de jak najfczniajnego 
i przybycia. | 

Z TEATRU TM. J. SLOWACKPOO kome 
nikuja: Pierwsze dwa występy p SŁ Wyso- 
ckiej odhyły się wchae widowni zapełnionej do 
ostntnicgo miejsca. Znakomity gukó naszej sce 


,przychwycono Jakóba 


przemówią swym prostym, a Szczerym b 


mopełnienia morderstwa. 

ŚMIERĆ Z WYCIEŃCZENIA. Wczoraj o godz, 
4 po poł. wezwano Pogotowie ratunkowe na ul 
|Kapelanka w Zakrzówku gdzie przy drodze læ 
żała siara żebraczka. dająca słabe znaki życia, 
Gdy Pogotowie przybyło na miejsce. kobieta była 
już martwa. Stwierdzono, że zmarła z wycień- 
czenia. 

Z KRONIKI POLICYJNEJ. Aresztowano 18-letn 


BRAK GAZU A URZĘDOWANIE POCZTY. |służącą Franciszkę Pacułównę, która na szkodę 


pułk. Janiny Kicińskiej skradłs parę sztuk garde 
roby i broszką wartości 3000 kor. — Na kradzia 
ży stryehowej w domu przy nl. Podgórskiej |. 1% 
Wachila i aresztowano. 
Spółnik zbiegł. — Aresztowano Chaskla Zawadę, 


jktóry na dworca kolei skradł jednemu z podró- 


żnych portfel z większą kwotą — Za kr:dziea 
jednemu z gg w kinie Opieka areeztowano Alek- 
sandra Tydora. 


Z Polski ł ze świata. 


ODBUDOWA HANDLU ŻYDOWSKIEGO. 
Gazety warszawskie dowiadują sią że zjazd 
dobroczynnych towarzystw w Nowym Jorku 
uchwalił rakytanie Towarzystwa żydowskiyro 
z kapitałem 10 milionów dolarów. Ma san mad 
„xa zadanie odbudowanie zrujnowanagu handlag 
|żyżowekiego w Polsce. Czechach i Rumuni. 
| Prócz tego zebrano 200 tysięcy dalarów na row- 
pecar w Polsce interesu transportowago ł 
przewózowego. Żyd amerykatscy zwrócili wię 
|juk podobno do władz polakich r prośbą o œ 
|dzielernie kancesyi na podobna kampanie orans- 
| portowa. 
| ZASTRZELONY ZA OBRAZĘ RZEŻNIKĄ 
Do jatki niejakiego Rozentauma przy ui. Fote 
sal w Warszawie wszedł onezlz; p Niwiński 
buchalter ` jednej a cukrowni Qourzony rv 
klemi cenami, powiedział do znajdujących się 
w jatee rzaźników: „Jeszcze na was paskarzą 
przyjdzie cezas“ — i wyszedł x jatki Gdy pe 
uyływie 1—2 mmut wyczń 2 jatki pozostał 
klienci, zawważyli, że w odległości kilkn kro 
ków od sklepu loży na chodniku Niwiński, po- 
strzelony poniżej pleców. Po przewiczienim da 
szpitala wkrótce zmarł, wskutek przestęzclenią 
kiszek Przed Śmiercią Niwiński, na zapytania 
matki i syna, kto go postrzelił, odpowiedział 
„P mięśni". Mordercą jest podobno wy- 
rostek rzsśnicki, który w czasie rozmowy był 
w sklepie I przed Niwińskim wyszedł 

8. p Niwiński przyjechał dopiero przed kilku 
dniami s Sandomiorza do Warszawy, celom 
kształcenia swych czworga dzieci w szkołach 
stołecznych. 

PRZYGOTOWANIA DO KOMUNIKACY 
POWIETRZNEJ W POLSCR. Do Warszawy 
przybyło z Angiil kilka samolotów dużego tye 
pu, przeznaczanych do utrzymywania komnni 
kacyi pasażerskiej pomiędzy Warszawa —K ra. 
kowem, Griieznem— Poznaniem, Wilnem | Lwo» 
wem. BSsmoTóty mają ui:ryta Kajmty na 14 osółą 
szybiość ich wynosi 100 miL ang. na 1 godzinę 
Dwa samołoty wojskowość zatrzymała dia 
swoich celów. Próbne wzloty odbyły się ną 
poli Mokoiowskiem i daty zadowalające re 


iny byt przez obydwa wieczory przedmiotem 
rących owacył. „Elektra* I „Sędziowie”, wzno- 
wione s tak wielkim sikeesam, powtórzone bę- 
dz. we czwartek 15 b. m. 

W przygotowaniu interesujący występ St. 


królowi i otrzymują przywilej unii z W. Ks 


nalskich jest widomym dowedom prestige, 


mówienie okrzykiem: Niech żyja Ameryka! Pu- Wysockiej, tym razem w charakterystycznej 
Miczność powstała z micjee i zgotowała misył Tod Pułkownikowej w „Pannie mężatee*" Ko- 
gorąca owacyę. Szef misyl. kapitan Stader, | rzoniowekicgo, wznawianej pod reżysaryą St. 


podziękował pnhliczności krakowskiej ża ser | Wysockiej. Miła ta komedya wznowiona będzie 


jakim się cieszy powstałe z wiekowego 


Litewskim w roku 1566. W rozu 1569 Dyna 
upadku państwo polskie w oczach Watyka- 


bmg wraz z Inflantami zostaje wcielony do | ) 
Poti. nu; jest wskazówką, że powracamy po dłu- 
W roku 1582 „król Stefan Batory kazał |giej. dhzpiej przerwie na dawną placówkę 
maniese fortecę. która jest podwaliną obe- |szerzyciełki ehrześcijańskiepo ideału. 
cnej twierdzy dynahurskiej. W roku 1656| Pod tym względem mamy za sobą prze- 
Dyna urg był sztumiem „wzięży pizez cara szłość piękną I czystą. Nie potrzeba się roz- 
Tusyi kiego Aleksieja Pidotrowicza. Bosya| wodzić nad faktami, znanymi powszechnia 
pragna, aby miasto zapomniało o swych |zarówna u nas, jak i w Europie. W epoce 
dałcjach, o swym związku z Poiską i poczu- |faryzejskiej polityki W. Mistrzów Krzyża 
ło słą miastem rosyjskiem, — nazwała więc |ekich, jakby dla kontrastu, czego nie do- 
go — Boryzoglebelkiem. Dynaburg wraca do konał miecz gernański. to osiągnę Polska 
Polski na mocy traktam Andruszowssiego | szlachetną. nawakróś pokojową bronią: mi- 
w reku 1667. W wieku XVII Dynaburg i Im jłością chrześcijańską. W tym bowiem du- 
fanty Polskie ulerały nanpadowi Szwedów. lehu poczeła się unia z Litwą i s Rusia, z któ- 
W roku 1772 przez pierwszy podział Pob- |rych jedną wyrwała Polska z obieży poga- 
ska traci Inflanty wraz z Dynaburgiem. niznu, drugą zaś uchroniła od bizantyńskiej 
Polska niopodiegia rozumiała znaczenie ;selizmy. Tak wzniosła polityka sprawiała. 
dla siebie Inflant Polskich i głównego ich|że pod opieke białego orła gamety się na- 
miasta Dynabtwga, to też nie szczędziła mu 'rady, wzmacniająe jego notęgę. Dobrze za- 
przyrilejów: od 1647 roku Dynaburg staje | tem zasłużone miejsco zdobyła Polska swo/m 
się składem przeładowania towarów, które biskupom w Kollegium św. Zasiadał tam 
sały do Rygi. Ordynacya Ks. Inflaunckiego oni przez długie wieki naszej świetno- 
cd mru 1647 czyni Dynalurg stolicą Ka. ści politycznej. Gdyśmy się pogrążył w 
inilnnckiego, siedliskiem sejmików i sądów ;unadku, stara tradycya Kościoła, łącząca 
gradzkich. Ipurpurę kardynalska z niezawisłością pań- 
Wójewodowie dynaburzey: Iilzen i Bork stwa, odieła nam zaszczytne katłą kołecial- 
zgłemimaja powiat dynaburski chłopami pol- |ne. Pyły po temu i wewnętrzne w Polsce 


deczBe przyjęcie poczem orkiestra odegrała 
hymn amerykański. 
OGRANICZENIE SPOŻYCIA W RESTAU- 


RACYACH I KAWIARNIACH. W chwit. gdy | 


Polska przeżywa niesłychany kryzys arowiza- 
cyjny, wszyscy powirmi jak najoględniej wy- 
dawag te szeznmłe Środki żywnościowe, jakie 
jeszcze pozostuły. Wychodząc z tego załcżenia, 
warsz. Urząd walki z lichwą i spakulacyą wy- 
dał rozmorządzenis. wprowadzająe, za przykła- 
dem Angli, Frzneyi i Niemiec, liczne osgrani- 
ema w życia restauracyjnem f kawiarnia- 
nam. I tak: mleko, kawę białą. harbatę z mie 
kiem kakao | czekoladę, oraz masło ra por 
oye podawać będzte móżna tylko w godzinach 
od 6—10 rano i od 6—7 i pół wieczorem. Obia- 
dy hbsdzłe wolmo podawać od 1—4, a kolacye 
od 6—11i. Obiady mogą się składać x dwóch 
dań: z zupy I mięsa z jarzyną, a co najwyżej 
s kompotu jeszcze | czarnej kawy. W porze 
chiadowej wydawanie na porcye jest wzbro- 
nione. Na kolaryę bedzie wrłno mdać jednej 
ogohie e'majwyżej dwie potrawy, z których tyl- 
ko jedna może być miesna. — Wymiek białogo 
pioczywa dozwolony jest tylko w formie bu- 
łek. Do obiadu I kolacvi wolno bodzio podać 
każdaj osobie tytko jedmą kromki chleba lub 
jednę hałkę, wagi 40 pramów. 


z jelnosktowem arcydziełem Fredry: „Zrzę- 
dneścią 1 Przekorą”, w nowej inscenizacyi I pod 
reżyseryą dyr. T. Trzcińskiego. Oba te utwory 
klasyczne wchodza na scenę w sobote 17 b. m. 
jJutro Molierowski „Tartuffe“. „Nma* L 
Kampfa powiórzoma będzie w piątek 16 b. m. 

Z TEATRU POWSZECHNEGO komuniknją: 
Dziś najutubieńsza w uym sezonie opera komb- 
czna „Baran cygański* z p. Millerem w roli ty- 
tułowej i p. Hemdrichówną w ślicznej party! 
Saffi; jntro wielka premiera dramatyczna, mis- 
nowicie .,.Krzyżacy*, którzy bodą grani trzy 
razy z rzędn: jutro, pojutrza | w piątek. 

Z TEATRU „BAGATELA” komunikująe 
W przygotowania zmajduja cię ciekawa ze 


|wszech miar sztuka Jerorme-Jeroma, a to „Miss 


Hobbs“, w której rolę główną kreować będzie 


Wysocki 
SZOPKA KRAKOWSKA. W odniesfantu do 
notatki zamieszczonej w jednym £ ostatnich 
mhuerów „Głosu Narodu”, dyrekcya teatru 
„Basatela* prosi nas o zaznaczenia, że inicya- 
torami i aranżeramś widowiska „Szopka kra- 
kowska* było grono miłośników seeńy i trady- 
cevi krakowskich, a nie dyrckcya, ani artyści 
tentru „Bagatela*. 
KADENCYA LUTOWA 


sądu przysiągłych 


smi z Mazowsza. Drobna sziwchta mazo- 


przyczyny. a zwłaszcza chaos. panniący w 


ACE, AWA SĘ. SE. a Pages po stracie niepodległości. Dopiero, 
io ogniwo przejściowe AF LAA ah À dó Eho w b ki ZOB W» esi rei. 
cta b p | ŚR a PAZ 9 = skie, Pius IX, nagradzająe Polsce niecne 
mieckiego, RZ ta se społonizowaną | wybryki Bismarcka. obdarzył prymasa ka- 
a Fołsce zasłużoną, — a ludem. ipeltszem kardynalskim. nawiazując niejako 
PoE a a toy d Poi w Rosiek a | W aa 
e l Z Oz. >, się szla- Polski w Kościele rzymskim. ni gi 
tua inflarcka i wybrała posłów do Scjmu lezas potem otrzymał tę ogh paryski 
UA a po-iowie. ci, jak Weysen- nancyusz c zaeki. następnie zaś dwzj ksią- 
+ Pusi E iea Pa WoD REEA krakowscy, Dunajewski 
s zo” t państwo- li Puz y n.a. 
wy Paski, a wiec rzecznikami: dziedzicz- Lista poprzedników obecnych purpuratów 
nośeś tronu, licznej armii polskiej, zasobne- jest następująca: 
bo skarbu. podniesienia miast, polepszenia | 1. Waeław ks. Lignickt Piast, bi- 
dż włościańskiej. | A jean wroclawski, (Zrezygnował w r. 1381). 
Skadycye Wielkiego Sejmu żyły na I+! 2. Zbigniew Oleśnicki, biskup: 


Przekroczenie powyższych zakazów í prze- |rozpocznie się dnia 3 lntego b. r. Rozprawa 
pisów karane hedzia nresziem do 3 miesiecy przeriw Taszyckiej I Gredzkiemu, mordercy 
luh grzywną do 50000 mk, Karana będą obie |Fmfilii Sądeckiej, nie odbędzie się w tej ka- 
strony: restaurator i konsument. Rozporządze- | dencyi, gdyż Taszycką Í Grodzkiego oddano 
nie jest już w druku i w najbliższej przyszło |do zhadania psychiatrom. 
$cf weidzia w życie. BANK BUDOWŁANY W KRAKOWIE. Do- 

WĘGIEL DLA KRAKOWA. Prezrdyum mia- |szła nas wiadomość o utwerzyć się mającym 
sta komunikuje: Poza weselem dostarczańym | „Banku Budowlanym S. A. w Krakowie“, któ- 
z kopalń kraiowych na codzienne potrzeby mia- | rego eslem ma być popioranie wszelkich czyn- 
sta i na opal dla hidncści, uzyskało pe ady i interesów, wchodzących w zakres prze- 
m. z inspektoratu weęzlowreswo przydział węgla mysłu budowlanego i tem samem zapobieżenie 
górnośląskiego z Gliwice i Zaborza. Werte] ten |wsmacajacemu się z dnia na dzień brakowi 


wysoko kaleryczny, jest bardzo drogi. Cena za 
wagon dochodzi do kwoty 7000 kor. Węgiel po- 


mieszkań. 
BANDYCI PRZED SĄDEM DORAŻNYM. Wczo- 


wyższy przeznaczony je% dla zakładów i in-|raj przed sądem doraźnym odbyła się rozprawa 


stytucył krakowskich. które są w możności 
ceny takie płacie. Pomimo tego, że kolej z we- 
gla tego zajeła na swe cefa w ciągu ostatnich 


przeciw szajce bandytów, którwy grasowali w 
i okolicach Zakliczyna i mają na sumieniu szereg 
|napadów bandyckich, dwóch z nich za$ zbro- 


zultaty Z polecenia Naczelnika państwa 


BO |czona lomikom angielskim odznaki pelskicge 


lotnictwa. 

Z ŻYCIA KULTURALNEGO WILNA. Z WHA 
ma donoszą: W dniach 4 i 5 b. m. obradowaj 
w Wilnie qdóerwszy zjazd towarzystw cówiate 
wych na ziemiach wschodnich, zwołany przeg 
wiłeńską Polską Macierz szkołną Na zjazd sta 
wiło sią przeszło stu delegatów. Byli więc de 
legaed a Wilna. semi wileńskiej, białostockiej, 


świociańskiej, oszmiańskiej 1 lidzkiej, wrcszeig 


T. S L. s Krakowa. 

W Wilnie pomwłano do życia Radę teatralną 
Preżeeem wybrano prof. FP. Rnszczyca, make 
miego malarza. Rada teatralna ma rozbudztł 
zainteresowanie publiczności w sprawach tema 
tralnych i udzieliś poparcia tentrowi polskiemu 
na Pahniance. 

ŻOŁNIERZ POLSKI PRZY MOGILE MO. 
HORTA. Dowódca fronta wołyńskiego gm. Li 
stowski zmóndzłł niedawno placówki polskia 
nad brzegami SMezy, by się osobiście przako» 
nań e I stanie oddziałów bojowych Na 
stacyi Połonne oczekiwał generała batalion żołe 
nierzy, którzy ze swym dowódcą, msinrem Sze 
przeszłi całą Euroo by wzeowić na wscho- 
dnich kresach tradycye oręża polskiego. Na 


p. Helena Łącka. Rażyseryę prowadzi p Fr- | powitanie generała z piersi żołnierskich dobyl 


się gromki okrzyk i potoczy? się po łanach wo 
łyiekich, które od rókn 1792 nie widziały tob 
nierza polskiego, kiedy to lerendarny rycerz 
kresowy, którego mogiła znajduje się o kilka 
wiorst ed Peionręgo, w czasie batali boru- 
szkowskiej siwą głowę kładł w obronie af- 
czyzmy. 


Zawiadomienia i komunikaty. 


ŚLUB. Dnia 27 grudnia 1919 pobłogosławił 
zck małżeński między p. Zofią Olbrychtówną « p. 
Stanisławem Radwan Machalskim, sędzią, ks. Sto- 
janowski w kościele 00. Karmelitów w Wadowi- 
each. 138 

JEDNĄ Z NAJLEPIEJ ZAPOWIADAJĄCYCH 
SIĘ ZABAW tegorocznego karnawału ma być, jax 
nam donoszą, już w najbliższą sobotę, t j. 17 b. mą 
odbyć sią mający bal, z którcgo dochód przezna» 
czony jest na rzecz młodzieży rękodziełniczej, zm 
grożonej gruźlicą. Zarówno cel humanitarny, jak 
i wybraną sala (Kasyno wojskowe) oraz sklađ 
KOD daja rękojmię powodzenia sobotniej za. 

awig >” 

Komitet balu nrzęduje codzień od godziny 
Basztowa 1, II piętro. Początek o godzinie 
wieczór. 1 

ZJAZD KOLEŻEŃSKI „CZERNICHOWIAKÓW* 
z lat wstąpienia do szkoły 1910, 1911. 1912 r. od- 
będzie się 2 lutego o godz. 12 w Krakowie, Sien- 


na 22. 
Z MIEJ. TARGOWICY NA BYDŁO. Na targ 
oć 2 do 9 stycznia snedzona buhaii 136 wałówi 


Nr. 13. 


„GRAB KZEEME u Umie I1 Stycznia TYTY TOKU. 


sr Z EAZA) 


41. krów 28Ą jalómok 230. ciet 0, nierozm isny no być treścią myśli, czucia i czyna dzisiejsze- 
"226. PFlacorto za ji len santur imetryzany żywej „5 Polaka. Stoimy dziś w tym momencie, ja- 
nasi: tmibaje od 1500-—2M010 kar: woły od 1100— 


krowy od. 1400-9050 kor.: inlownik 


2400 kor.: p 
Gioięta od 1500—1850 kor.; 


od 1400—2200 kor.: 


a 
dn 


nicregaciznę od 2100—3050 kor.; bitej wagi: uicro- przez Ojców naszych, śnione przez nas samych, | państwa śniadanie, w którem wzięły udział do- 


gacizno od 2700—::750 kar. Ze spędzonych na targ 
zwierząt spużedano na konsumeyę miejscową 
3560: sztuk. 


KATARZYNA 


kobyśmy się bawili tem piękcem cackiem, ja 
"kie nam się w ręce dostało. Cacko to śnione 


[byśmy rozkuli kajdany i, zrodzeni w niewoli, 
(marzyli o przyszłych losach naszej Ojczyzny. 
I to cacko, mimo naszej woli, tak jakoś cało 
dostaje się w nasze ręce. 

Imieniem Sejmiku wojewdztwa lubet. po- 


| 


“j wita} krótkiemi słowami Naczelnika państwa 


p. Zawadzki, zaś imieniem Centralnego To- 
warzystwa rolniczego hr. Rostworowski. 


= polskim pod Beresteczkiem, życzył wuj- 


f 
ył woj: Ameryce nowy kredyt w wysokości 25 mł-| Wybory do senatu francuskiega. 
skom i naczejnemu wodzowi opieki, której im lionów dolarów na lat 5. Termin może być s ips 
Królowa Korony Polskiej nie odmówi. | przedłużony na dalszych lat 5. Pożyczkę za-| Paryż. P. A. TeAm, jiąvasa. Wczoraj ode 
Starosta chełmąki dał na cześć Naczelnika | ciągnieto na 5% i pod wasurmzeyj zikupna były się we Francyi wykary do senatu, ce- 
"pewnej części gotowych materyałów, głó- , lem odnowienia dwóch trzecich członków se- 
wnie wagonów amerykańskich masy woj- natu i wybory uzupełniające dla wielu opró- 
skowej. W pewnej części będzie można użyć żnionych okręgów. O g. 3 rano było znanych 
| takže kredytu na zakupno surowców, jak z 240 wyborów 29 rezultatów. Wybra 
'henzyny, nafty i smarów. inyciu zostało: 18 konserwatystów, 13 rady- 


: . j s s 'kalnych republikanów, 19 postępowych re- 
Ambasador francuski w Warszawie. i Swiętokractwo w Czechach. |publikanów. 58 lewicowych republikanów, 
Paryż. P. A. T. Ag. Havasa: „Journał* Cieszyn. (Telefonem). O usunięcia krzyży łów, 2 socyalistycznych republikanów i 2 zje- 


1 
pędy | 


legacye obywatelstwa, oras przedstawiciele 
wszystkich warstw. O godzinie 11 odjechał Na- 
czelnika państwa do Lublina. 


116 radykałów i socyalistycznych radyka- 
w Warsza- 


| Imieniem Kółek rolniczych powitał Naczelnika 
państwa włościanin Karpiński z Lubartow- 


OFFI 


donosi, że francuskie po 
wie ma być zamienione w ambasadę. Obe- 
cny poseł w Bukareszcie, St. Avlaire ma 


x lokałów publicznych przynosi „Praky gnoczonych socyalistów. Konserwatyści Zy- 
Veczernik* nowe szczegóły, mianowicie SM- skują 3, liberalni republikanie 4, postępowi 
dzy miejscy, którzy zdeimowałi krzyże W republikanie tracą 3, lewicowi republikanie 


uczennica 


zaszezytnie znana śpiewaczka, 
prof. Warmutha, wystąpi z własnym kon- 
certem w niedzielę 18 b. m. w sali „Sokoła“, 
W programie arye operowe. — Bilety do 
nabycia u J. Rudnickiego, Linia A—B. 


skiego. 


zostać ambasadorem w Warszawie, a obe- 


Szereg powitań Naczelnika zakończyło prze- 
mówienie przedsiawiciela młodzieży uniwersy- 
teckiej, Dra Hedingera. który wzniósł toast 
na cześć Józefa Piłsudskiego, jako wycho- 
wawcy i przykładu, dalej przemówienie preze- 
sa Związku robotników chrześcijańskich Drze- 
wieckiego, oraz prezesa komitetu przyjęcia Na- 


cny roseł w Warszawie, Pralon, ma objąć 
poselstwo w Ohrystyaniś, przyczem tamtej- 
szy poseł Pouleet ma zostać francuskim 
nadkomisarzem w Budapeszcie. 


Protest miast małopolskich. 


Jedyny Wieczór Poematów Tanecznych gędnika potwora, Wieepceoaa, zB na 
ewsklego. 
Naczelnik państwa w swej odpowiedzi za-' 


znaczył między innemi: Jestem żołośerzem, ko-| 


Warszawa. (Telefonem). Ze wiugiędu na 
ataki prasy warwawskiej przeciw radom 
miejskim małopolskim za ich stanowisko w 
sprawie waluty, zahrał dzisiaj na komisyi 


12 M6 WILIENI 


lokałach publicznych, sądach, szkołach i t zyskują 20. radykalni i socyalistyczni rady- 
'd. — rzucali je potem na wozy, służące dO kali tracą 17, socyalistyczni republikanie 
wywożenia nawozów i śmieci miejskich. li zjednoczeni socyaliści zyskują po 2 miej- 


At 
RABUNEK KOŚCIOŁÓW W CZECHACH. 50% 


> AAT Prezydent Poincare został wybrany w 
bowamo w Gzęchach. Praskie „Rote“ donosi, departamencie Meuse 742 głosami na 790 
że w Re „ublłcz czeskiej zrabowano w ciągu głosujących. Pomiędzy wybranymi zadują 
uśiezzkwfośu 300 kościołów. się: Pichon, Ribot, de Selves, Pema, Nou- 

+ | jlena, Clementel, Etienne. generał Hirsch- 
ODEZWĄ CZESKICH SCHIZMATYKÓW. ''"uer, były komendant II armii, 

Wiedeń. P. A. T. „Telegraphen Comp.* do- 


i cham żołnierkę i byłem tym, któremu los dał; Ma Fed s : E iż s ~ paa k Mo Pe . 
i I LUĘDE głos pos. Faderowicz i stwierdził, iż nosi z Pragi: Wydział czeskiego Kościoła trzik Kolejawy. 
uj =" to szczęście, że wzniósł ubogi, niewielki, maleń- | na ostatniem posiedzeniu komisyi min. skar- narodwego ogłusza odezwę do ludności oze- Br QŻNY 8 i J y 


mynnych tancerek, odbędzie się u nas 

w piątek, dnia 23 b. m. w Miejskim Tea- 

trze Powszechnym. — Rilety są już do 
nabycia u J. Rudnickiego, Linia A—B. 


Rerertuar teatru miej. im. J. Słowackiego 
Wtorek 13 b. m.: „Sędziowie* Wyspiański 
„Biektra” Hefimaunsthala. z. i 

"rada 14 b m.: „Tartuffe“ Moliera, 2 

(jawartek 15 b. m.: „Sędziowie“, „Elektra“, 

Piątek 16 b. m: „Nima“ L. pa, 

Sobota 17 b. m.: „Zrzędność i Przekora“, kom. 
w 1 ake. Fredry, „Panna mężatka”, kom. w 3 akt. 
Korzeniowskiego. 

Niedziela 16 b. m.: Po poł. „Betleem polskie“ 
Rydla; wieczorem .„Zrzędność i Przekora* Fredry, 
Panra mężstka* Korzeniowskiego. " 


Rene: '- Jajskiego teatru powszechcege. 


Wtorck 18 b. m.: „Caron cygański". 
Sroa 14 b. m.: Po raz pierwszy „Krzyżacy“. 
Czwartek 15 b, m.: „Krzyżacy“. 
Piągek 16 b. m.: „Krzyżacy“. 
Sobota 17 b. m.: Po poł. „Wicek i Wacek“; 
Muzotrem „Róża Stambułu“. 
Niedyicia 18 b. m: Po poł. „Białe fartuszki*; 
cezorem „Krzyżacy, 
Repertuar „Bagateli“. 

Wterek 12 b. m.: „Czy jest co do oclenia?* 
Średa 14 b. m.: „Czy jest co do ocłenia?* 

Repertuar teatru „Nowości“, 


Wtorek 13 b. m.: „Wesoła wdówka“, 
Środa 14 b. m.: „Wesoła wdówka”, 


PSZ CWE IK 2 
KOMISYA ORGANIZACYJNA 
ERZESZENIA HANDLOWCÓW POLSKICH 


hendiujących końmi, trzodą chiewną, rogacizną, 
nierogacizną | drobiem 
niniejszem podaje do wiadomośc! os6D zainierese- 
wanych, że w dniach 17—18 słycznia 1920 roku 
w Warszawie w sati Muzeum Przemysła I Rolaictwię 
Krakowskie Przedmieście Nr 68 odbędzie się 


apine krajowy ziari ussi A ZRZESZONYCH 


i osób zainteresowanych. 
Zjazd rozpocznie stę Nabożeństwers wroczystem 


ki domok żołnierzowi polskiemu i nad nim po- 
stawił i wywiesił sztandar polki. Dla żołnie- 
rza wojna, to tak, jak pierwsza miłość, tkwi miast majopolskich, Pos. Federowicz temu 
zawsze w pamięci dojrzałego mężczyzny, tak nje zanrzeczył, podnosi jednak, że rozpomą- 
samo dła mnie, wojna, którą przeżyłem razem zenia ministra wywołały pomszechne obu- 
z Legionami, bryradą, którą dowodziłem, jest rzenie, gdyż ralacya rządowa jest wysoce 
pierwszym pocałunkiem. I to jest wszystko miasprawiedliwa. Rady miejskie poczyniły 
wspomnienie ciężkie i piękne. I te. wszystkie | zarządzenia. które nie przekruczaje ich kam 
wspomnienia tak sorce niewolą i tak dużo . petencyi, gdyż sprawa malntosra nie jest 
z nich jest z Tablinem zwiazanych. tak dużo, kwestyą rolityczn4, ale gospodarczą, wobec 
z nich z Tablinem i ziemią habelską w nierożer- ' czego Tady stanęły tviko w obronie intere- 
walny węzeł się wiąże. Niech mi będzie wo!no sów szerokich warstw ludności mieiskiej. 
w imieniu własnem i tych biednych chłopaków, Nadto rady są bezpośrednio interesowame, 
którymi dowodziłem, zatraconych. szukających zę wzełędu na swe pwedsiębiorstwa i wa- 
drogi, nieraz zwątpiałych i zholałych, wyrazić lory.. Minister chce wyrównać straty urze- 
jeszcze ras dzisiaj, gdy wielkimi już jesteśmy. dników państwowych, ale nie zastanawiał 
wyrazić w imienin nas małurzkich żołnierzy się nad stratami miast z tego samego tytu- 
głęboką 1 serdeczną wdzięczność. Umieliście łu, W Krakowie straty te w budżecie dla 
wtedy Panowie gdy nas tutaj spotkaliście. | urzędników wynoszą 12—14 milionów ko- 
wtedy, gdy nam ciężko było, umieliscie nam ron rocznie, w budżecie przedsiebiorstw 
dać osłodę naszego życia. Proszę Pamów, |oltoło 8 milionów. 


przeżyliśmy tu ciężki czas okupacyi, która nama 5 ; 

nieraz zwodnicze drogi i mosty ku sóbie budo- in 
wała, okupacyi, która jeszcze newy podział Lytomierz W rękach polskich. 
Polski wrządziła. Rezyznam to boleśnie, powiem | Lwów. (Telefonem). Nadex ud 
rumieniec wstydu, który twarz moją ohlewat, ODA Ea REN 
jak Polacy łatwi są de podziałów, jak łatwo wiadomości, f4 oddziały polskie, których 
byłe sramiee w żywem ciele „eetawić. jak prę- część weszła jut przejściowo w dniu 4 b. m. 
dke Połacy do nowych podziałów się przysto- |do Żytomierza | wycofała się miż: 
sowalł, jak prędko znalazły się rozbieżne inte- stę to obsad złty. „ Obecnie 


rey między jednym podziałem. miętlzy jedną jwr z £ 42 
Liparcię wielkiego ataku poszewiez joe. 


częścią a drugą, jak prędko, wychowamń w atn- 
ZNACZNA -ZDOBYCZ WOJENNA 


letniej niewoli w tej psychice niewolnika, da- 
wali odczuć, że przyzwyczaili gia do tej rany, 
dzo dłuż kraju. Jed. 
SE, ck SE og to | Warszawa. P. A. T. Komunikat sztabu ge- 
neralneguy wojsk polskich z dnia 12 b. m.: 
Front litewsko-białoruski: Bolszewicy ata- 


jbu oświadczył, że agitacyę w Małopolsce nie 
powidzą urzędnicy i robotnicy, ale rady 


kleństw naszego badownictwa państwowego to 
jest to; żeśmy sie podzielili na kilka rodzajów 
Polaków, że mówimy jednym polskim języ- 
kiem, a inaczej nawet slowa polskie rozumie | 
my, żeśmy wychowali wśród siebie Polaków | 


zy Dubra a Sting. wprowadzajac do akcyj 
różnych gatunków. Lubliu była te stolica naj- 


zaczną ilość artyleryl, pociągi pancerne 


kowali w dałszym ciągu nasze pozycye mię: ! 


skiej, w której donosi, że na razie będą je-| Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donoń 
szcze urzadzenia Kościoła katolickiczo za- |z Beriina: Strajk kcieifowy, który coraz bar- 
trzymane. atol cała służba boża odbywać ¡dziej się rozezerza, grozi zupełnem zatamo- 
się bedzie w języku czeskim. Odezwa wzy- j waniem ruchu w okręgach przemysłowych, 
wa ludność, by występowała z Kościoła ka- |W o'szasch okupacyjnych podjęto pracę pe 
toiickiego i przystępowała do Kościoła na |maiej przerwie. 
rodowego. 


Rokcyznia ausiryaax0 - szsskie. 


Praga. P. A. T. Czeskie Biuro prasowe do- 
noai e Kkonferencytch z przetstawicielami 
rządu austryackiego z dnia 10 b. m., że mi- | 
nister skarbu, dr. Sonntag powitw dels , Eyan. NB -— . 
gatów austryackich i zaznaczył, iż rząd eze- |więcej szkody. niż pierwotnie przypuszeza- 
sko-slowaeki jest gotów megulować sprawy |no. Liczba trupów wynosi przynajmniej 
gospodarcze. Podstawą rokowań jest traktat |2600. Wiele wsi zóstało zupełnie zniszzo- 
z St Germain, który wprawdzie forrialnie ka 
nie obowiązuje jeszcze, ala jest już ratyfi- 
kowamy. Podstawę ohrad mają tworzyć: 
11) wydanie depozytów, 2) wyrównanie dłu- 
| gów. 3) nostryfikacys. Rokowania nad teni 
EAC? beña sie dalej toczyły Intro. 
| Praga. P. A. T. Czeskie B. pras. donosi 0 ro- 
kowaniach austryacho-czeskich, że dziś dysku- 
towano dalej w komisyi nad  uproszcłeniami 
|w sprawie pozwoleń wywozu ł przywozu, oraz 
nad złączoną z tem kwestyą walutową. W kwe- 
styf wywozu zażądana dalxke idących wzaje- 
mnvch ułatwień. 

Praga. P. A. T. Czeskie B. mas donosi, Że 
w rokowaniach s przedstawicielami Austryi 
w sprawie grane, @ówiono całą granicę i w 
sreregu puńztów użyskane porozumienie. 
dzie powołany komitet, złożony 3 przedstawi- 
cieli obu rzadów, celem defisitywnógo ustalenia 
„granicy. 


utrzszge skutki trzęsiecia ziemi 
w Mekevku. 
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi m 


Rzymu: Wedle ostatnich wiadomości z Mo- 
keylem, wyrządziły twęsienia ziemi o wiele 


7 


= 


NADESLANE. 


| DNIA 12 B. M. zbiegł piesek biały, z 


igłówką, z bronzowym paskiem ns uszach. Prawdri- 
wy „KFoxierier*, Upraszam 6 dostawienie go w 
wynszgrodzeniem 100 kor, Krowoderska 54, Paroc 
ne prawo. 


Ogłoszenie konkursu. 


Komisya Szkolna Księstwa Cieszyńskie- 
go oełasza niniejszem konkuru na posadę 
nauczyciełą matematyki i fizyki w pań- 
stwowem gimnazyum poiskien w Cieszynie. 

Podania zaopatrzone należycie w doku 
menta służbowe i wystosowane do Ministon- 
stwa Wyznań Religijnych i Oświecenia Pu- 
blicznaso w Warszawie wnosić ży w 
Ce morzem |przopisanej drodze służbowej de Komisy 
Szkcinej Księstwa Cias, ńskiego w Cieszy- 


1. 


Pierwsze posiedzenie Rady Ligi naradów | 


Gwieższa, zarazem była to pierwsza stolica, k'ó- | 
ra się swojego majestath stolecznąęco wyrzekła. 
Lublin dał pierwszy przykład dla różnych no- 
wych | starych dzielnicy, wytworzonych przez 
wrogów, wyrzeczenia się swojero majostatn | 


stołecznego, Lubim dał pierwszy przykład wy- | 
rzeczenia sią partyku!aryzmu, lublin pierwszy | 


ł oddziały kilku dywizyi płechoty. Po kilku 
rodzinnej zacięte] walce atak na całym fron- 
cie odparto. zadajac przeciwnikowi dotkli- i 
we stra 


nie w Terminie do 20 stycznie 1920 r. 
Wiedeń. P. A. T. Biuro koreso. donos | 

z Londynu: Pierwsze posiedzenie Rady 

Ligi narodów zostało wyznaczone na piątek, 


W biurze miejseswego Oddziały 
ty. Pa przełściu naszych oddziałów | ; 
sterstwa spraw | Ef 


do kontrakcył. bołszewicy, ścivani przez naa, |16 b. m, do Paryża, do mini p kt JANEK Gerwen imi 


w posłochu wycofali słę za Iate jeztora Drys- Zagranicznych. Posiedzenie będzie otwarte Tu 
w Krekowia, przy ulicy Pędzichów 18 


czo Bourgeois., Anglię będzie reprezentował 


pe stanał do zjednoczenia warystkich dzielnie! 
w kościeł6” katedralnym św. Jama w duis 17-ge| Polski To zasługa Lublina! y 


stycznia 1920 r. Proszę Panów! Przychodzę do ostatniej my- 
O jek najliczniejsza przybycie upraczaję| Sł. którą chciałem: tu 1 Panami pornszyć, Pol- 


1 zdobycz, która nie jest jeszcze przelicz 4 
na. Na wschód od rzekł Ptvczy nasz poste- 1978 Curzon, Włochy de Martino, 


sy. W pościew tym wzięto wielu jeńców PrZemową Irmneuskiego reprezentanta Leona 
jest ds objgcia zaraz 
runek ufański rozpędził oddzłał bolszewiehi , 


Belgię. Wymans. Amerykański amhlasador 


w imieniu komisyi reprezentującej: 
Franoiszek Mroczek, Józef Zambrzuski, Edward Jarosiński, 


Julian Nigoriuk. 130 
ad 12-go- do 18-go 


KINO WAND; śtycznia 1920 P. 
MAMAN-POUPEE 


Wspaniały dramat w 6 częściach. 1% 


| onie a a) 
Kaczelnik państwa w Lublinie. 


Lublin. P. A. T. W dalszym ciągu uroczvato- 
ści e godz. 10 wieczorem udał się Nuezeinik 
państwa na raut, urządzony na jago cześć w 
salueh Towarzystwa muzycznego, następnie n% 
przedstawienie w Teatrze Wielkim. 

O padis. 10.30 wieczorem rozpoczął sią obiad | 
galowy, dany przez miasto Lublin na cześć Na- 
czelaika państwa. Do stołu w wielkiej sali ma- 
sistata zasiadło kilkaset zaproszonych osób, 
więdzy innymi p. Śliwiński, minister apro- 
ek: dalej dowódca okręgu generalnego la- 
al. generał Babiański ks. biskup 
sta Ha wojowoda Moskalewski, przed- 
i vt le uniwersytetu, władz, obywatelstwa 
owicz. Prezes Rady miejskiej. Turczy - 
0 todo powitał Naczelnika państwą przemó- 
Cię = "a OW słowami: Witamy 

«ko jako Naczelni à Ji 
ko tero Ae + Hi wd > k 
meksreat pam drogę, 
no oddawać się ys 
ció werys:ka dja 
To też rarńd cały 
Cię uwielbia, a my. kt 
W stanie wyrowicdz 
=, da Cichie, 
Paistan i Wi 
Ivist i Wódz 


t 


Przemówił do Naczelnika państwa 

Moskalewski, a po nim ks. 
fak następuje: Miły nasz 
my, aby pobyt Twój w tem 
Tayezynił się do tego, co powin- 


| 
| 


o 


ANSZMA gionie 5 


Ska ma przed sohą wielką pracę. Mamy orła 
hiałego. szumiącezo nad głowami, mamy tysią- 
66 powodów, którymi serca nasze cieszyć m^- 
gą. Lecz uderzmy się w;piorsi! Czy mamy dość | 
wówriętrynej siły, czy mamy dość tej potegi 
materyalnej, aby wytrzymać jeszcze ta próby, 

| 

| 


| 


które nas czekają. Przed Polską leży wi'lkie 
pytania, czy ma być państwem, równorządnem 
wiełkim poterom mocarstw. czy ma bré pań- 
stwem malem? Czeka nas wielki wysiłek, na 
Który my wszysey, nowoczesne pokolenia. zdo- 
być się musimy, jeżeli chcemy rahezpieczyć 
nastepnym pokoleniom ułatwienie tycia, jeże- 
li cbcamy obrócić tak daleke koło historvi, a- 
By wielka Republika polska była największa 
poteg, nietylko wojenną, lecz także kultural- 
ną na całym wschodzie. 

Proszę Panów! Z serca wdzięcznega, z serca 
przepełnionego nadzwyczaj serderznem uczu- 
ciem dla miasta f atosnkku do ziemi. którą wi- 
działem omid w Mmaci nożarów, cierpiaca rod 
przemocą wojny, a jednak tak serdeczną | cie- 
niş ze sorea, przeełnionero wdyiecznoścłia  mv- 
"a. aby ta ziemia, w której scrętsza krew, niż 
gdziaindziej bije, aby ta ziemia.słnżyla zawsze 
przykładem w tej myśli. wznosze kielich na 
cześć miasta Lublina i ziemi lubelskiej. 

Z gmachu magistratu udał się Naczelnik pañ- 
stwa wraz ze świta na dworzec kolał, skad o 
godz. 1 w nocy nastanił odjazd do Warszawy. 


Haczelnik państwa w Ghełmie. 


Chełm. P. A. T. Pociąg. k'órym Naczelnik 
państwa wraca z frontu wschodniego, zatrzy- 
mał się o 10 rano w Chełmie. Naczelnik nań-! 


rowej i delęgacyi, które ustawiły się na pè- 
ronie. 

Z dworea udał się Narzclnik państwa do da-` 
wnej Katedry katolickiej, którą Moakale za- 
mienili na cerkiew prawosłiwną, a którą obe- 
enie katolicy chełmscy odzyskali W Katedrze 
ks. biskup-sufragan Jełowieeki powitał 
Naczelnika państwa przemówieniem, wskazująe 
na kopię obrazu Matki Boskiej Częstochow- 
skiej, umieszczoną w Katedrze, którą — jak 
wiadoma — król Ja Kazimierz przywiózł woj- 

. , 


w Wsuszawie K 


b. m. donosi: Bałszewicy chcą zagarnąć wła 
stwa przeszedł przed frontem kompanii hono-|lzę w partył socyalno-demokratycznej, a 

item samem całym blokiem socyal. i czer- 
wono-zieloną koalicyą, Rolnicy czescy, cie- 
zmu wasze spółki ro. 
faisenowskie, usuną z waszych dotychczaso- 
wych druków oznakę ogmarną, liściem koni- 
czyny i wprowadzą na jej miejsce 


NOWY KREDYT AMERYKI DLA CZECH. |czcnia kolejowe z 


że rządowi czeskiemu udało się uzyskać w 


|pod wsią Ruryń. „pros Wilsona o wskazów" posada magazyniera 
Erosewolniski Snokója | © WYDANIE WINOWAJCÓW NIEMIE- na dobrych warunkach. 


W zastępstwie szefa sztabm generalnego: CKICH 
Haler, gen. podpor. 3 


Wiedeń. P. A. T. TeL C ETES € Roflektaneć zgłoszą pisemne oferty swoje 


= = Dnia = pEi e w biurze tem w godzinach urzędowych mię- 
rychu: Szwajcarska „Telegraphen Informa- dy 10—1 
P Se E A poci 4 w 3 przed południem i 4—7 po poła- 
którędy droga da zbliżenia połsko- |, dowiaduje się a Paryża, że komisya | iu, 
PE c ia a 24 ietwem|- Warunki według umowy. 
czes'ieqa. ionta kanelema Birkenhbeada. zestawi- Reflektnfe-się enie eb w - 


ła listę 730 Niemców, mających być, wyda- 
Cieszyn. (Telefonem). Pod powyższym ty- pyme Uw, majjujch.kyó wą 

tułem zamieszcza „Ceske Slovo“ list swego ` Jielo dẹ Paris“ podaja, że Clemerccau 
warszawskiego korespondenta Justusa. domaga się zasądzenia bylego cesarza Wâl- 


ników państwowych najchetniej. 
Dokumenty osobiste wymagane. 


Autor podno. że z powodu sporu cieSzyń- p. atumaciam*, 

Sid paii Polak ds Crah łamie jo 7. EA CE t 

ochłódła. |STAŁA RADA WOJSKOWA KOALICYL|| ADAM Dąbrowa KOSTKA 
„Witaliśmy was zawsze chętnie, pizy kar | Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi z inżynier, 


Raryża: Na sobotniem posiedzeniu Rady naj 
wyższej uchwalono utwarwsnie stalej Rady 
pod przewodnictwem marszałka 


zmarł 12-go października 1919 roku 
w Buenos Aires. 


Nabożeństwo Żłałebna 


za duszą Zmarłego odbędzie się w piątek 
16 bm. og. J'a w kościele OO. Kapucynów, 


żdej wę z i d na wasze 

zaproszenia i żóżaliśmy do Pragi. Gie | 

szyliśmy stę waszem uznaniem, można pO wojskowej 

wiedzieć, że wszyscy Polacy byki czechofń- Focha, która będzłe nadzorowała nozbro- 

lami Aż tu naraz nam bhistoryę jenise Niemiec i przeprowadzenie traktatu. 

z Oleszyńskiem*. Temi słowy witano autora gkojowcego. 
że 


orespondemt podnosi, 
Qzest zbyt mało mają Polaków; należy prze RATYFIKACYA UMGWY O MNIEJSZO- 


to a aloe * zr a przejść a ŚCIACH NARCDOWYCH. 

czynu. "Trzeba jak najczęściej zapraszać o Paryż. P. A. T. Ag. Jlavasa donosi: Ró- 
Ea AZ: t © narodu polskie- | wnocześnie z podpisaniem protokołu o wy- 
EB ocoski HE. ać im ©ymcza8OWe WY |mianje dokumentów ratyfikacyjnych podpi- 
o da wi Heh Vad ej Lp 8 przedstawiciele wielkich mocarstw 
wood gło! ira est it a on Polski protokół o złożeniu dokumentu ra- 
ga do porozumienia się. esje umowy co do ochrony mniej. 


Postępy bolszewizmu w Czechach. 
Cieszyn. (Talefonem). Praska „Role“ z 10 


TOMASZ SARNECKI 


dyrcktar więzienny okręgowy w Łodzi, 
zmari tamże, po krórkiej a ciężkiej ch robla, 
w 26 roku życia, oma 8-go stycznia 1920 rą 

opatrzony św. Satromeataini, 
Pogrzew odbył się dsia 12 b. m. w Łodzi, 
© czem Krewnych, Przyjaciół i Znajomych 

zawiadamia cłążro dotknięta 
Ratka f rodzeństwe. 


Osobne zawiadomienia rorsyłana nie hędą i 


PAROWY! © ZK A A a OOWENEZZEOONEJ 


i Za spokój Ý duszy 8. p. i 


X. Dra Franciszka Gabryla 
Prafssara i b. Rektora Uniw. Jagialł. 

w szóstą rocznicę śmierci 
odbędzie się w kościale akademickim św, Asay 
wo Środę dnia 14 stycznia 1920 © godz. 9 rang 

Nabożeństwo żałobne 


aa które zaprasza sie Krewnych, Przyjaciół, 
Zaajcntych I gobeżnych Wiernych. 


t 
nomeia sprzedaje Mo Daszek dom. 
Wiedeń. Pisma wiedeńskie donoszą, iż 
paia doniesień osób, które powróciły z 
Bukaresztu, Rumunia prowadzi z rządem So 
się pod władzę bolszewi- | wietów na wielką skałę bandel sprzętem wo- 
Inicze, wasze kasy Raif- jetnym, zdobytym na Węgrzech. 

RZĄD DENIKINA W JAŁCIE. 
oznakę | . Wiedeń. P. A, T, Biuro koresp. podaje | 
-' myskie doniesienie z Odessy, że rząd De 
na przeniósł swoją słedzibę do Jałty, Poig- 


l Krymem są przerwane, 
atati ruch okrętowy jeszcze jest możliwy, 


szcie się! Dostaną | 


wiszowicką „młotek z sierpem“, 


Praga, P. A. T. „Narodni Łisty* donoszą, 


„Sli. A 


MRWw ane mc 


-~ -y Ag 
MAI gadać SERAQ, 


NIECH ZYJE ŻYCIE. 


Przełożył z wloskiego J. W. 


— Cóż było robić? e=- zawołał drugi, 
wzruszając ramionami. Byłem tak przybity, 
jak gdybym zapadł się gdzieś w ciemną. 
przepaść i na jej dnie obudził się nawpół 
umarły! Liwia zaś gasła powoli, czekając 
na mnie, a matka spoglądała na mnie bla- 
gającemi oczami za każdym rzem, gdy ją 
odwiedzałem w Terni. Ożeniłcm się przez 
litość, ze smutku, z powodu mej słabości, 
ażeby raz nareszcie dopiynąć do brzegu... 
i jak widzisz, mimo gorejącej miłości, rok 
wystarczył, ażeby: sprzeniewierzyć się pa- 
mięci Mabel Clarks. Ona przewidziała to 
swym trzeźwym amerykańskim rozumem, 
była mądizejszą, przezomiejszą odemnie... 
i mimo to fak dobrą... tak lioeliong! Upo- 
korzyła mnie, przysyłając bogaty dur ślubny 
Liviii i prosiła, żebyśmy ją odwiodzili w No- 
wym Jorku! Ach te Amerykanki... któżby 
je zrozumiał... eo za dziwne kobiety! 

— Zaprosiła was oboje? Pisujo? 

— Często i długie listy. Przed naszym 
ślubem ofiarowała mi probccyę swego ojca 
w celu zarabiania pieniędzy... nie przypu- 
szczając, ile w tem było dla mnie obraźli- 
wego. 

Ucichli obydwaj, zamyślając się głęboko. 
Wokoło goście powstawali od stolików, 
gdyż zmierzch wieczorny zaczął już obcjmo- 
wać morze, brzegi i kwiecistą wyspę. Dwaj 
przyjaciele tego nie dostrzegli. 

— Zresztą, drogi Lucyanie, — ciągnął 
Wiktor dalej z odcicnicm sarkazmiu.,— wzlo- 
gaciłem się odstatnimi czasy. Wydawałemn 
przedtem z% dużo na poszukiwania bogatej 
żony, zadłużyłem się, ażeby żyć odpowie- 
dnio i podróżować, Gdy oświadczyłem się 
o Liwję, wuj mój Castrucci, ulitował się nad 
nami, odstępując nam piękne mieszkanie 


53 |w swym domu w starej dzielnicy Rzymu, na 
via Rotterhe Oscure. 


z Matka zamieszkała 
przy nas, 4 Kuzyn jej ainese podarował iei 
powóz t konie. Małżeństwo więc nasze ko- 
rzysta, jak widzisz z pomocy społecznej! 
Mamy własne cieszkanie, posiadamy powóz 
i konie; Liwja jest awcymiła w swoich 
skromnych toaletach, ja zaś nie potrzebuję 
się bynajmniej wysilać na pracę zarolfkową, 
jak przedtem przypuszczałem... nie wiec 
w mem życiu niema heroicznego... jestem 
człowiekiem najzwyeczajniejszego pokroju. 

— Wiktorze, tyś się jeszcze nie pogodził 
z twym losem, — rzekł Lucyan Sabini z wy- 
razem współczucia. 

— (o się tyczy miłości własnej, bynaj- 
mniej; przyznaję się do tego. Pomyśl Lucya- 
nie, ile wycierpiałem pod pręgierzem obmo- 
Iwy i oszczerstw, które rozniosły się wszę- 
„dzie, jak zaś byłem -wobec nich bezsilnym, 
gdyż nie mogłem zmuzić ludzi do milezenia. 
Osądź, ile zużyto czernidła na spotwarzenie 


mnie w dzienikach dwóch światów, ja zaś 


nie mogłem spoliezkować Żadnego z tych, 


| którzy krzywdzili moją sławę; pomyśl, że 


nie byłem w możności obronienia się jedynie 
dlatego, że kochałem Mabel i że ona mnie 
kochała. A wreszcie jaką ranę nieuleczalną 


dla mej miłości własnej było zerwanie tego 


małżeństwa, zdające sią potwierdzać wszyst- 
ko złe, jakie o mnie wygłaszano... jakże się 
ze mnie wyśmiewano, jak szydzono i jeżeli 
teraz nio jesteśmy celem uciechy dla wszyst- 
kich, to jedynie dla tego, że tworzymy 
skromne stadło, kryjące się w cieniu... po- 
zbawione wszelkiego znaczenia w towarzy- 
stwie... 

— Inny na twojem miejscu nie zgodziłby 
się na zerwanie małżeństwa z Mabel Clarks... 

— Może inny, lecz ja ją pokochałem mi- 
łością natwną, miłością dziecka, kochałem 
na wzór i podobieństwo don Kiszota, a tak 
gorąco i z takiem oddaniem, że byłbym 
w stanie stać się z jej powodu bohaterem. 
ja, człowiek o średniej wartości. Jej miłości 
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poświęciłem siebie z własnej woli. 'Acb, 
gdybym był jej nie pokochał, gdybym się 
nie był upoił miłością i'nioe przeżraczał gra- 
ńicy zwytacza Sirtu! Gdybyin jej nie kocia, 
mógłby:n byl uciee z nią z Engadynu, skom- 
promitować i zakończyć sprawę przed olta- 
trzem, gdybym jej nie kochał, sprzeciwilbym 
sią jej odjazdowi do Nowego Jorku, wdal- 
bym się w kilka pojedynków i wymógł mil- 
czenie potwarców, przy pierwszych bezcze- 
szczących kłamstwach gazet amerykańskich, 
byłbym pojechał za ocean i wezwał pomocy 
sądów. Wreszcie, gdybym jej nie kochał, 
zmusiłbym ją do dotrzymania słowa i po- 
siadłbym ją wraz z majątkiem. Ale ja ją ko- 
chałem i zarnowałem dla niej mojo życie 
i zniszczyłem me szczęście! 

Z oczyma, przepemionemi smutkiem, spe- 
glądał na fale Adryatyku, mieniące się 
o. zmierzchu barwą szmaragdu.. 

— Lucyanie, mnie zgubiła miłość, przez 
nią popełniłam samobójstwo, lecz je wobec 
ośmieszenia się pwed światem przeżyć 
muszę. 

Przygnębiony spojrzał na przyjacielą o- 
czyima zsszłemi łzami i zadziwił się, ujrząw- 
szy go bladego jak śmierć. Chuda ręka Lu- 
cyana ściskała nerwowo srebrno puzderko 
do papierosów, leżące na stoliku. 

Uspokoiwszy się, Wiktor pekylił siz ku Lu- 
cyanowi i dotknąwszy jego ręki, odezwał się 
półgłosem: 

— 0, jakże cię przepraszam! Sprawiłam ci 
przykrość wspomnieniami mych nieszczęść! 

Lucyan zaprzeczył ruchem głowy i ręki, 
milcząć i uśmiechając się smutnie. s 

— Nie myśl, że spowiadam się wszystkim 
z mych ukrytych cierpień. Nikt o stanie mej 
duszy nic wie i wiedzieć nie powinien. Lecz 
ty, który mi towarzyszyłeś do Fngadynt, 
który byłeś świadkiem mego szczęścia, do 
tych wszystkich się nio liczysz... 

— I ty, Wiktorze, patrzałeś na moje 


szczęście tam... daleko.. szepnął ponuro Lu- | 


cyau Sabini. 


OKU. 


Wiktor zadwżał i pochylił się 
kiom. 

— Równocześnie smutna historya — sze- 
prat zwolna. 

— Smutną ją zwiezz? -smulną tylko? — 
zawoiał Lucyan z taką rozdziora jącą rozpa- 
cz} w głosie, że przyjaciel jego zmieszał sią, 
onieęśmielony. 

— Powiedziałem się... przęczytałem... bą- 
knął zeicha. 

— (oś przeczytał? O czem się dowiedzia- 
ieś? — spytał Lucyan Sabini. 

— Czytałom w dziennikach... wszystkiego 
kilka wierszy.. przeczytałem 0 wypadku, 
któremu uległa miss Lilian Temple — nad- 
mienił Wiktor Lante. 

— Mówisz o śmierci Lilian Temple, mój 
przyjacielu! — zawołał zbołlałym głosem Lu- 
cyan. — Lillian nie żyje! 

— Mowo śmierć nie chciała przejść przcz 
moje usia, mój drogi! — rzekł smętnie. 

W tej chwili zostali na tarasie sami. Go- 
ście udali się na przeciwległy brzeg, gdzie 
oczekiwał ich jeden z paroweów, odpiywają- 
cych do Wenecyi. Kelncrzy, sprzątnawszy 
ze stołów, stali na uboczu, odpoczywajae 
|przed usiugą obiadową. Taras kawiarni był 
pusty, pustą również plaża na Lido, Jasny 
piasek przeświecał wsród wieczomych cieni, 
wśród głuchego szumu ciemno-ziełonych fali 
morza. 

— Miała dwadzieścia lat, — odozwał się 
gios słaby, zgasły, w którym Wiktor-z tru- 
dem rozpoznat głos swco przyjaciela, 


nad stoli- 


— To zamało, ażeby doczekać się 
smietei! 
— Ja raczej powinienem był zniknąć 


z tego świata, który mam lat trzydzieści 
siedem; przeżyłem je w dwójnasób, zmęczo- 
ny życiem, zesitarzały przed czasom. Byłoby 
sprawicdliwszem, gdybym ja legł w grobie, 
niż dwudziestoletnia Lillian.. — dodał sła- 
lbym, zmęczonym głosem, 

— W jaki sposób ulega temu fatulnemu 


— Jaki wypadek? 

— Owa katastrofa w górach, której fiary 
jpadia biedaczka? 

Straszny wyraz bólu napiętnował twarz 
bladą Lucyana. 

— To nie żaden wypadek, żadna kata- 
strofa w górze! Lihian-zabiła sią z umysłu? 

— Zabiła się? — zawudłł Wiktor, prostu- 
ige się zdziwiony. 

— Tak, odebraa sobie życiel 

— Jesteś tego pewny? 

-— Tax, jak tego, że żyję, jak mej przy- 
szłej śmierci! 

-— Jakież to straszne, okropne! — Jęknał 
Wiktor Lante. 

— W dwudziestym roku życia! — wydo- 
było się z piersi Lucyana Sabini. 

Ponura, gnibiąca cisza zawisła nad oby- 
dwoma na tarasie wobec majestatu motza. 

— Chemn przeczytać jej ostatnie słowa, 
Wiktorze? — zagadnał Lucyan. 

Drg, wzruszony, skłodił potakujsco, gło- 
wa. Lucyan sięgnal do bocznej kieszeni, wy- 
jyt zoń długą, biala kopertę, zawierającą ilu- 
strowana poeziówzę. Obaj przyjaciele: po- 
łchylili się nad nis, ażeby zalnezyć wido- 

czek. odezytać naxroślona słowa. Na iednej 
stronie nirzcii adres, skreślony  drobneni, 
lecz psweom pismem: don Lucio Sabin, 
Lung Arno Serristri, Worcncya. Siempel 
pocztowy waekazyvwał datę dwudziestego 
czwartego kwietnia, ubiemdego Tok. Kartka 
poehodziła ze schroniska na Berninie, Oga- 
wrotna irona przedstawiała wspaniala ma- 
|noramą  bsduwców.  wyzokieh, straszuywii 
|szezytów; u spodu drukowany napis po niv- 
miecku: „Ginss vom Biwolezzać, Zadna i ta 
zama ręka. która pisaia gedron, nakrasiła pol 
hiala lnia lodowców kika słów znsiolskici: 
For ever my love — Liłian. „Na wieki, 
mój najdroższy — Lilian". Podnieśli głowy, 
spojrzawszy na siebie. 


Nr. 13. 


"(Ciąg dalszy nastąpi), 


Spółka samochodowa 


„PÓLAUTO”” s. * 


odpow. 133 


w Krakowie, ul. Gołębia L. 14, parter. 


Własne garaże. Warstaty reparacyjne. 
Kupno i sprzedaż. Samochody osobo- 
we oraz ciężarowe nowe i nżywane, 
Części składowe i przybory. Benzyna. 
Oliwa i smary. Motocykle. Rowery. 


Wynajem samochodów otobowychj ciężarowych. 


PRT dia handlu I przemysłu 
„Ekonomia z ML zale 2. 


Kupuje i sprzedaje: grew ziemaiuti, 


duwiano, ziamalak!, 
kapustę, fuzclę, groch, kasz , marchew, słemę, 


Dostarcza : 4 autach wagonowysh. 


Przyjmuje: sasani waita waw me 
je ziazaskie, kamienige, Inturesa 


andlowe, przemysłowe I Ł p. 
L 0 k u j 8: kapitały na hkypotokaca, 
Í LJ 


Wpisy sa G-mies. kursa języka franc., ang. 


i miemieckiego oraz $-mies. korespon- 
ddency! pod kieruakiem zawodowych profesorów 
g!ryjmaja Zarząd do 30 stycznia br. od 1/s4—6 poper. 


Kraków, Rynek gł. L. 24. III P. 114 


Czasopismo Górniczo - Hutnicze 


jest wraz s dwutygodniowym dodatkiem 


Czasopismo Naftowe 


jedynym w Polsce orgauem poświęconym sprawom 

górniczego, hutniczego i naltowego prze- 

mysłu oraz związanym znim gałęziom wiedzy i techniki. 

Przedpłata reczna Mk. 60, zeszyt pojedynczy Mk. 4. 
Biuro Redakcyi I Adminiztracyi: 

w Warszawie, Bielańska 18, w Krakowie, 


Jepialośnka 5. 
Konte P. K. O. Nr. 141.049. 83 
z ówoma fronta- 


Sprzadam wielka parcelo BOdoWIARĄ mi, a68 "sążni — 


bez obdłwżenia, ua Zwierzyńcu, przy ulicy Kościuszki 20 
i piękną resztkę dworu, z obszarem około 8 morgów pola 
z pałacem I licznymi hudynkami gospodarczymi, na pryn- 
cypalnem miejs g w Kobierzynie, bez obłużenia, obecnie 
w dzierżawie przez wejsko. Nadawałoby się wyśmienicie 
ma fabrykę wyrobów gipsowych, zc względu jego ogrom- 
nych tam po! ładów. Poczta, stacya ciężarowa i kościółek 
w miejscu. Wiadomość: Autoni Wolay, Słotwiua. bi 


OBRAZY NARODÓW 


W. KOSSAK. Przysięga Kościuszki 4168 
na Rynku krakowskim, okazały 
obraz barwny, wielkość 64X86 K 40— 

J. STYKA. Kościuszko pod Racła- 
wicłami, w barwnem wykona- 
niu, wielkość 43X64 . . . « w $— 

J. MATEJKO. Polonia, wykonanie 
barwne, wicikość 52X41  . . «a 6— 

PORTRETY SŁAW NYCH MĘŻÓW, według 

oryginałów prof. Stroynowskiego, J. Styki, 

Krzesza i t. d.: Piłsudski, Paderewski, Ko- 

ściuszko, Kiliński, Poniatowski, Pułaski, Dą- 

browski, Sieukiewicz, Mickiewicz, Słowacki, 

Krasiński, w wielobarwnem artystycznem 
wykonaniu, w cenie od Koron 0>, 


Do obrazów sprawa dębowa ze złocodiami, po bardzo niskich cenach. 


POCZTÓWKI zjaw aan Salonów m 


Pocztówki świąteczne i noworoczne, 
Bia nzkój, arzężów i zakładów wojskowych i pakiCzaych wysaki ĝa? 


Ryiawniciwę Sarana Malarzy POJSKICH razie, fonuaa 3. 


Skórki surowe 


z lisów, wyder, kun, tchórzy itp. kupuje 
w każdej ilości po najwyższych cenzch 


SKŁAD FUTER ANTONIEGO TRĄBKI 
w Krasnowio, u. Szawska 12. 434 


Rgłody I wykształcony ogrodnii: z ukończoną 
szkołą ogrodn. i długoletnią praktyką zagraniczną 
jako specyalista hodowii I handlu nasion w ególe, posia- 
dający dużą gotówkę, poszukuje wspólnika z tego działu 
z dużym kapitałem i terenami do założenia natychmiast 
hodowli i handlu nasion rolniczych I ogrodniczych wogóle. 
Łaskawe zgłoszenia do Administracył „Głosu Narodu" pod „Na- 

siennictwo 1920". 109 


a Lic a a= 
Zniszczonć wojnę ogrody i snij & 
zakłada i odnawia, tnie i oczyszcza drzewa 
owocowe — wykonuje plany i kosztorysy 


Wł.Józefik, ogradait-planisia Rraków, Lenartowicza 6. 


lakład ubezpieczenia robotników od 
wypadków we Lwowie 


podaje da wiadomości członkom przedsiębiorcom I ubez- 
pieczonym, że sprawozdanie z czynaości I zamknięcia 
rachunków za rok 1917, uchwalome przez Zarząd Zeg- 
kładn duła 39-go listopada 1918 r., m zatwierdzone przez 
Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej w Warszawie 
we wrześniu 1910 f., s powodu trndności technicznych 
akazało eig dopiero obecnie w draku | rozesłane zo- 
stało wszystkim Władzom politycznym I. iastancył 
s prośbą o umożliwienie wgląda członkom Zakładu. 

Sprawozdanie te można przejrzeć względnie nabyć 
w blurzo Zakładu we Lwowie przy ulicy Brajerow- 
sklej L. 16 oraz w Ekspozyturze Inspektoratu Zakładu 
w Krakowie, przy ulicy Zielonej L. 28. 85 


walizy, plecaki i wszelkie 
inne wyroby koszykarskie 


również na zamówienia 
hurtownie oraz drobiazgowo | 0 


poleca + 


KRAJOWY ZWIĄZEK KOSZYKARZY 
Kraków, Gołębia 14, parter. 


Najniższe ceny. Najniższe ceny. 


od M. Boską w Pororjmie ostał. 

Pensyonat Uys przed Zakopanem 1,3 km. rogi 
od stacyi kol. 3 km. od Zakopanego przy głównym gościeńcu. 
wieżą otwarty zastał pensyonat przez M. Herczakową w dniu 1. 
Grudnia 1918. tak przez cary Sezon zimowy jako też i letni 1920. 
Ponicważ zaś stosunki aprowizacyjne są znacznie dogodniejsza 
i łatwiejsze niż w Zakopanem, wskutek tego i ceny są znacznie 
przyziępniejsze. Kucbnia b. obfita i daborowa pod zarządem namuj 
„M. Horcankowej. Pokoje ałoncczne z pięknem widokiem na góry 
Tatry. Lekarz wzzecinauk i apteka na miejscu Zgłoszewia pod 

powyższym adresem, DJ 


Szpitalna 40. 


Szpitalna 40. 


SALON SZTUKI 


Sprzedaż obrazów najwybitniej- 
szych artystów -malarzy pol- 
skich i zagranicznych po Rajtań- 
=== szych cenach. s=m== 


Również sprzedaje się na 
a MMS J 
i SPŁATY MIESIĘCZNE. 


Obecnie: 28 


E 
| == WSPANIAŁA === 
| WYSTAWA STYCZNIÓWA. | 


Nakładam Wydawnictwa «Gien Narodn* Sp. a ograniczona odpowieđdsalnoscia == Redaktor odnowiedzialny Władysław Horowicz = 


Ministerstwo Poczt i Telegrałów | 


ogłasza dostawę w drodze ofertowej na 
70.090 słunów telegraiicznych 


z odziomków drzewa zdrowego, 
sosnowego, okorowanego, cięcia zimo- 


wego o wymiarze: 15 
409, ogólnej Ilości 7 m, dług, 14, 15, 16 em. śred, wierzchoł. 
400% >» SSE £.sa(B71617 , 4 - 
16% . » Sp o» 15,16,17 „ , . 
Io . „it, = 16,17,18 , s „ 
OB a m s4.0.1, 13, 195%, » 
OE s» „ELE EA 7%» " 


Zgłoszenia mogą być 
maiej jednak 500 sztuk 

Dostawa ma aasjąpić przed 1:szym kwietnia 1920 r. 
de stacyi kolei normalno-torowej w pobliżu lasu. 

Oferty pisemne z podaniem terminów I miejsc do- 
stawy, mależycie ostegiploware wraz z pokwitowa- 
niem na złożona w Głównej Kasie Ministerstwa Peczt 
i Telegrafów, względnie w Kasie micjscowego Urzędu 
Pocztowego, 5%% wadynm oferowanej kwoty, w go- 
tówce lub papierach procentowych, gwarantowanych 
pracz Rząd, należy wniaść do dnia T5-go zły” 
cznia 1920 r. do godziny 12-tej w południe, 
w zamkniętej kopercie, pod adresem Wydziału XII., 
z napisem: „Oferta na słupy telegraficzne do konkursu 
na dzień 15-go stycznia 1920 r. 

Ceny mają być za sstukę, stosownie do wymiarów 
wraz z dostawą do stacyi kolejowej. 

Warunki techniczne przejrzeć można w Wydziale 
Xitl-tym Ministerstwa Poczt i Telegrafów, pokój Nr. 4. 


(OEIRETU SSE e R "SFG EA 
Wszelakie szmaty ZE 


edpadzi sukna, jedwabiu, 
kości, papier gazetowy I 
odpadki papierowe, Stare 
nkta, książki broszury kupu- 
je po uajwyższych cenach 


J. BETTER 


KRAKÓW, Krakowska l. 49. 
Tel. 1449. 4694 


———_— 
Wypożyczalnia książek 
Instytutu literackiego 
„LEKTORA 
Rynek gł. 22, I p, zaopatrzona 
obficie we wszystkie nowości 
belelrystyczne, jest ptwarią Co- 


dziennie od 10—1 i od S1/ą—61/ą 
z wyjątkiem niedziel i świąt, 


| na mniejsza partye, naj- 


we | Uwa > - 


Ogrodnicy 
mkwalifikowani fachowcy, 
poszukują poszdy na stół 
lub ordynaryę, Wiadomość 
Dyrekcya kraj. szkoły ogro- 
dniczej w Tarnowie. 107 


= Ważne == 
dio Konsumów, Kó:ox roln. 
Chustki wełniane, pledy, szy- 
lony, zciiry, płótna koloruwe, 

poiiczochy skąarpelki po ce- 

nsch liurtownych polecu 

Le Zwollński I Ska Kra- 
ków, ul. Batorego G. 67 


x. 2944 © w «ATP WASCY wu RJ 


Rządowo upoważnione czteromiesieczne 


POLSKIE KURSA HANDLOWE 


w szkola K. Zimowskiego 4980 
w Krakowie, Rynek gł. 17, SI. p. (pasaż Bracka4( 
od 10 stycznia nowe kursa. Wpisy od godz. 8—7. 


Krój i szycie. 


Z powodu podrożenia robót krawieckieh, każda prak- 
tyczna pani może w krótkim czasie wyuczyć się kroju 
i szycia sukien damskich i dziecięcych 
w szkola kraju | szycia „Józefina“ Długa 11. 

Kors zacznie się dnia 7-go atycznia 1920 r. 
Tamże — wszelkie formy, podług waiątej miary. 4979 

i do przefasonowania 


filcowe damskie, męskie 1 dziecinne 
według najdowszych fa:c:5w wykonanie szybkie i dokłudne 


PIOTR WILK, kapelusznik 


w Krakowie, ul. Basztowa L. 16, parter. 


-Na sezon zimówy! 


Przyjmuje do przerabiania 


RSZCARAC NONE ZWNEZKZE A ADNR EVVO BANENE NETIS C SA 
re] 


SIKLO OKENE 


i w ładunkach wagonowych: 


kolope talei Bia] 


sprzedaje 


Pos Tow. Handlowe T. A. 


w Krakowie, ul. Sławkowska 4, IL. p. us 


r : „3 vo 

„ i „NY 
j | "RAL, 
kj j 


ka rolnicze 


o nadejściu świcżego transporiu włoskich płócienek białych 
i kolorowych, flaneli, ciepłych barchanów i pledów zimo- 
wych oraz innych towarów odzieżowych. 


Sprzedał tylko hurtowna, 4013 


DOM aw, ul, Krowoderska 7. pWRZOS” 


Kraków, ul. Krowoderska 7. 


- 
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on Pepa | kupa 


„Kupiec“ kwartalnie . .-. e e „ . Mk. 6— 
„Progerzysta'' kwarlalnie . . . . Mk, 6— 
„Przegląd Włóknisty'* kwartalnie Mk. 6— 
Zeszyty okazowe wysyła się za nadesłaniem 60 fenigów. — 


Bardzo korzystne pisma dla wszelkich ogłoszeń: hurtowni- 
ków i fabrykantów. 


Adres zamówień: „Kupiec“ Poznań. 


TE 


 (©ODOOOGOOGOOGO. 


Pierwszy krajowy Zakład 
rekonstrukcyi i budowy 


kościelnych i salonowych 


Saara Żebrowskiego 
wkrakawie, il. Św. Tomasza 28. 


Poleca się Wiel. Ducnowieństwu, 
wykonując wszelkie roboty. 


000000000000. 


organmistrza-technika 


RECO ec 
Drukarni „Głosu Narodu" w Krakowie, pod zarządem R. Ferka 


